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wpOrt.Iu be edersld10. 
JłresstoDJanu s-.6ój€o nie p qsnaJe sł~ do DJinJJ. -~ 
~o DJJJfla•ala seflija. - ,,Jlaean" .,., oarodne. - Biel~· 

palfl.Jo slr.alóDJ ł · 
Z Warszawy telef<>nufą nam: J Zdener'1'!o,-ranle ś. p, ICo.r}'2llDA otnymał ~to dr• · Skqd padłV 
W sprawie zamordowanla dyżurują· ---ar.a.o-·-.so ~ lekki pottrzał. f sfrza•u• --- „ •u„& • Kula przesz~ po lewym J>C?łfczka pod '1w czoraJ badano 3 iandanD6w- kt6rzy 

cego łandarma w park~ belwederskim Podczas badania w lq,fqalu III-go płu- okiem i po D.OSle zadaj,.c powierzclaow'q pełnili ałużbę nocy wczorajuej koło pa-
władze wojskowe i policyjne prowadzą tonu żandarmerjł, w gmyłchu szkoły pod ranę. ·łacu belwederskle,o. 
nadal chorążych, Kossowski 1~dradzał ogrom- ś, I>• Koryzmę ZDlaletdono leż~ego na Jeden 

1 
nich. wartufltCJ • t.yła pałacu 

ENERGICZNE SLEDZTWO. ne zdenerwowanle, pl{.ttał się w odpo- wznak w zaciśn.ięteJ kmCZIOIWO ręce trzy w odległoici około so mtr. od ·. •aUej.ca, 
Wczoraj do późnego wieczora prze· wiedziach ł nie P<>trafif wykazać swego ~ ,P8S od .~tnu. który zdężyl Już gdzie zginął at. żandarm KorJ'%łl)lit, zez-

alibi. · . , . . zd1ąc z .ram.1enl8. na!. iż około li- 2 m. 40 nad ranem usły-
słuchiwano sprawcę zabójstwa. 23"let- Swladkowle z p~'ród żandarmów, KARABIN MIAt NABITY • . w lułfe sza.I ·~::,z •. .'. 
niego Stefana Kossowskiego. Nawsku- pełniących służbę w vartowni, ze.,;naJą, przy wyl~ie peł.u.o było 7.iemL SZEść LUB SIEDEM 1·~1!: 
tek Jego zeznań aresztowano również że słyszeli 1łos Kory miy, który zawo- Około południa dokonano oględzin szyblio po aobfe nułępuJ4Cfch ltnJalów 
dozorcę parku belwederskiego, Sobaka. lał ~gJt!ćt- Kto fdzle?!- miejsca, gdzie zginął KorJ.ZDUI- z ziacho- rewolwerowych. • 

Wczoraj o godzinie 2·eJ pO południu W kUDAf t 
1 1 

si trza wu.ych tam w demi odcisków 1t6p za- · .MJ.ał on ·wrażeułe, li atrzały · pllldły od 
w woJskowem prosektorJum dokonano se ę po epi roz e1 Y · ę 5 • bójcy · . . , '. : . .tron.y '811"aża samochodów belweder-
sekcji zwłok zabitego żandarma. przy- ty... · · ZROBIONO ODLEWY, ' 1 -~ „ akich, znajduJęcego aię w przeciwnym 

ł k - 1 
• k I · które porównane zostanę z odcJs1mmi kierunku od miejsca zab6Jstwa. Dlatego 

czem ustalono, że Koryzma zmar ws u , ..... arSZCfl e D e stó zatrzymanego KOIPwskiego, ()die· też nara.zie nie wczcął alalłmu, lecz po-
tek dwóch kul, otrzymanych z bliskiej spa• w no.:u. wy p te jednak ., ; l ' dążył w tę 1tr"1ę, ab'y sba.dU pr1.yczy-
odległoścL Nie ustalono dotychczas, oJ'ak wiadomo manzałek Piłsudski nłe BARDZO NIEWYRAżNE, ' · nę strzałów, • 
CZY Z REWOLWERU TEGO STRZE· spal w chwili dpkoaaa.ia zabójstwa w bowietti rozmokły grunt nie, zachował do ~podniósł iandana at~łłCY przy 
LANO W OSTATNICH GODZINACH. parku; lecz zaj"y był pracą w swym, •. klaclnie śladów. . ·-· -·- j_,„ _ , , ·.• brawie wjazdowej, 
Odebraną Kossowskiemu brod przesla· bhaecłe. • „ b„,, 
no do ekspertyzy rusznikarskiej wraz z Uslyuaw"'1 strzały mar.Wek Pił· 09 o ski Die za I 
kulą, od:-któreJ zginął żandarm Koryzma. •ud.ski .zawuwał do siebie offcena in. 
Kula ta Jest stalowa, odpowiada Jednak =c~1 kt~, zdał;mar~owi ra- Miara stóp domniemanego zabojcy.-Kwestja 
kalibrowi bronL Dowf~ arę, u za mar 1 pa- kul i rewolwerów. 

$clsła rewizja, przeprowa'1zona w ca- lacu padł io!n1erz od kall zbroclnłana, !W oeta.tnfel cbwfli łłowi.adufemy Ilię l miał przy tob. le 2 rewwelfy, z k.t6rych 
łym parku nie wyjaśniła leszcze lednej marszałek Piłsudski zainteresował ai' ie ślady stóp na trawniku parku me od~ jedea wrzucił do pobliskiego potoku. zaś 
okollcznoścl, a mianowicie, w pobliżu szczeg~~ wypad.ku, nie udaf,.c ai• Jaz powiadaj11 at~ Koeowaklego.. drugi zostawił sobie w celu zmyleGla po 
miejsca zbrodni pirzez \i&lf4 noc na spoczynek. A zatem dwa momenty kaliber kul goni.. Przemawia zi:i ,tem ~ K., •• 0 

NIE ZNALEiIONO LUSEK WYSTRZE· .! -Przu.:zuna ' I ślady •!6P - przemawiają Da korzyść1~~!lu~1r!~i!i~.:;; 
LONYCH KUL. 5mler«:I. Kos:.~~ si li kule . ęte 

1
jpo dokon.aaiu za jstwa, zdołał zbiec. 

W czasie bliższych badań terenu zna Pr prowadzona sekcja zwłoli ta· ciała zlabi:~~ma nie od~.iada- Mimo, · iż K. znał • rmkład 
leziono w zaroślach parkowych lita, ż:łf!ierć nastąpiła wskutek postrza 1 ję poci względem kalibru lufie rewolwe· posterunków pozostaje dot.vchCZ811 za. 
REWOLWER „NAGAN" Z NIBWY- lu w środek czoła o 3 centymetry: ro.. ma1$ionego przy Kosowskim. Nie g~ w jaki sposób udało mu al, zhli• 
STRZl!LO YM MAGAZYNEM NABOI. nosem. Kula utkwiła w mózgu. . wyklucza to Jednak ewe:ntualnoścl, że K. żyć tak dalece do pałacu. 
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Echa • miertelnego ojedynku. D~:rej~a:!l!~:. 
Zabójca wprost z placu udał się do pracy w1a='!lf!k=i::::=~t! 

r· - - - . . rardowłe, skutkiem której Jeden z kondo· 
)BWa, 6 grudnia. kn.~a:wy pojedynek. Po poJedy~ku p. I ku swego wspófpracownłak dopiero z ktorów ponlósł śmierć na miejscu, a kil· 

iTngłczny pofeaynek między współ- ~oJt~lewicz udal si~, do redakaJf „Kur· gazet wl~zornycb. . . kanaście wagonów zostało zdnlrcota· 
pracownikiem „KurJera Warszawskie- Jera Wairszawsklego , gdzJe_ ptzystąplłl P. WoJtkiewlcz zob~w1ązał sfe p1se- nych. 
go" p. Stanisławem Strumph • WoJtkie- do sweJ zwykłej pracr. . C~~raktery- mnie do niewydalania _s1e z \Varszawy W tym samym czasie w Ptotrllowie 
wiczem, a wicedyrektorem Powszech- styczne Jesb te redak.cJa ",~uqera War- aż do s~rawy sądoweJ. . wydarzyła się druga katastrofa. W Pocią 
nego Banku Kredytowego dr. Zawad.z- szawskłego dowłedz1ala się cJ poJedyn- Grozi mu kara czterech lat twierdzy. gu osobowym Kraków_ Warszawa w~ 
kim, który to· spotkanie okupłł śmiercią, koleił sie ostatni wagon, który został 1>c-

stał się naJaktualnlejszYlll tematem roz- R I . 12 ooo robot111·ko' w ważnie uszkodzony. WykołeJenle nie 
mów w stołtcy. . e w o u c I a • ciągnęło za ~bą żadnych Ofiar. Obsłu~~ 
Dziś dopiero stafy się w1 dome szcze- • kolejowa zdązyła bowiem w ostatme~ 

gólv 1 m Y tragicznego pojedynku. w amerykańskiej republice Kolumbia. =~;"=~ćk~:~:i.i~~t~ 
Jak się okazuJeW, dr. Zkawadzkł poznaI

1 
New York. 6 gTU fa. broń. urzędnky amerykańscy zostalł się zupełuie normalnie. i.~„- „ .... , jk 

niedawno t<>nę p. ojt lewfcza I stara (T " przez robotników uwlezllenl Jako zakład- Wczoraj późnym wt~em a.iu1.e n 
sle nawiązać z nl.Ą blitszy kontakt. P ele&ram wL ,.Expr~ • n1cy. w prowincji Magdalena został 6110 wąskotorowa pOd Ozorkowem prZejr · 
Wojtkiewicz zwrócił na to uwagę ł dał Donoszą tu o wielldcb IZaburzenłach, szony stan wojenny. 

1 
chała na śmierć Jakiegoś młodego męi: · 

do uozumienia dr. Zawadzkiemu, te po Jakle maią miejsce w Połudn. • amery- oZymę. którego nazwiska .nie zdołano u· 
stara się tę znaJomość szybko zllkwldO" kadsklef republice Kolum~L Zaburzenła stalić, gdyż nie J)OSladał przy sobie żad-
wać. Pani WoJtklewlczov.·a, kochaJółC I mieli wztdec:IA streJkffł„c•• ... „ od --.Jowy nych ck>k

1
umentów. dku 

1 
k . . 

I dnak r "" tqq ~ ,_ pva SfrB)k \V Wldz111··11"7 Skutk em wypa o omotywa l 
sweglldo męża,unldsam~ ~ dzklm.zerwa 

8 listopada robotolcy, pr~cy na plan- " W dwa wag<>ny koleikl wykoleiły sle I w -
wsze e stos z • awa taelach. , Dziś 

0 
godzinie 11 m. 30 do redakcji stały tisZkod7.0lle. 

Dr. Zawadzki, mszcz~<: słę na pani W ostatnie) chwlU n.Bdcbocf7.A .dalsze „E:x.pressu" i.gl<Jlsila •ę delegacja strej. Niema nadrodg 
WojtkłewlczoweJ, wyrażał się o niej wiadomości o rozrucha:h stre)kuJących kujących robotników „Widzewskiej Ma •okołu„ 
przed znajomymi w sposób uwłaczają- robotników J>fantacJi bananów w Kolum· nufakłury'' w ilości 35 osób z następują • • 
cy jej czci. Doszło to do wiadomości mę- bJł. Władol!lości te nadchodzą z wielkim cym oświadczeniem: · . Kopenhata, 6 grudu!a .. , 
ża, który, spotkawszy sie z dr. Zawadz- opótnienłem, gdyż strejkujący w liczbie _ Nieprawdą jest, falro1'y streik w Kom1t~t. nagrodr Nobla postanm.v 11 
kim w niedziele na zebraniu oficerów 12 tysl<ęcy oP3JIOWall c:ałkowlcłe telegraf W'dz wie zosW zakończony. Strejkują w rok1;l b1ez~cym me wydać n~grodr za 
rezerwy, spc!iczkował go wobec wszy- I telefon. W prowlncjl Magdalena doszło 1 e , • . zaslug1 polozone przy szerzeniu św1ato· 
stkich kolegów. do starć między wols$:iem a strajkujący· w dl~zym Cllą~u robotm.cy przędzalni, a " '. ego pokoju. Nagroda powyższa zosta· 

lncydent ten spowodował właśnie mł. którzy Posiadają Jed)'Jlle prymitywoa tylko Je<in.ostki przystępiły do pr'1cy. me przysądzona w roku przyszłYt114 
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llpadek· z zagadek duszy ludzkiej. 
Xoliensollemó• ~ 

pr.epo111•ada1 pr.ed !lodDJó•ne n•de cfeOno Iadros. • ,sfljle'I. DJf!• 
110 raiv 'J ,.,-J a1 „.c.y 

flfstoruft #rana1sAł.. ne€fli DJ serai 6onfliero ~:.arrenos. - Ul Dlro-
Byto to w roku 1885. Znakomity hi- z ~ t 

~~!l~efrś~~:i~i s~v~~~=ło pr:~!~;r! fla,;li niepaJDit;«:i~ - ftomDJojone ja. - a • ur ~ 
Niemcy" i miał zamiar PI"'lerw-.ić swą po· #QIJ!Jlp1•4alo dla (J&.•n'-anu'fi. dróż po cesa~stwie, wrócić dn Paryża, ";re, I. Da'Wałff 'li 
by tam w spokoj!l opia~ow~c: .wraże1Jia. łys ł gdyby WYJ'ęte były z j<Wł.n. życ;ai,· z:apyty-z t 'I dt J dJn „ -a.Jft_!,_L lecz conot·•1,a.n:ych NaA11.e rodzdma 1' 0 tl'o us za a nrzerat "8~ ...., ą mys ą po raz ostatm wysze ~ na uli- ·e ą ... u. Wl\.!Ul, -.i- '"" 5• y1 ""'6 gd :r w:""', ,_ żony, czy goście w clabzym „;„.<u 

B 1. b · -"--'- -'- właśc1'wo,,,c1' dUJcha lu:d.zJkie<ł'o li....,..,,. 1kirz t w <l'abmeciie i ..,. wszyscy cu „„ ~ ce er ma, y się.- z miastem pożegnać. <lZllWnYOll " ' 5 · ' M„ 
1 6 k · 1 li '--' bawi• 1'eszcze w salonie. 

N l · d k' t d J'est możność roz.dwajania sPe jaźni·. Żyje wpadli clio oweg·o po oju, u1rze Sl~zą- -r 
ag e w Je nem z o ien wys awy o- . d c<>A.n w fo:telu przy b1'--"'-u i' bladoltl'o, jak Pme~łio od tego czasu o.koło pół ro- , t ł fot fj któ Ó_:. i...... ona wówozas podwó1'111em życiem, po ą- "'F" u.11a. "'fi s rzeg ogra e, ra zwr C"l3 ~•o u- d tru " --- Madr ku, <l'dy rpewtnei' noc"'· znaleziOID.o zamo:r-żając następnie w Zltl!pełttiej .n.i.eświa ·omo p, ~a os. e 1 wagę. · t · · f z o"":zvina, wl"'pllO' nem1' .... pro'..._: ... , dowano.tl'o w swem mieszkam.i.u „„ ..... -o O f t f . b ż ł ś01 tego a)elllllltic.zego enome111U, czę " 1 • .., " =JL-. -;;, ~ 

wa 
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ogra Ja wyo ra a a cesarza stoikroć rozmaiitemi &ogami. prowadził on w na.jwyżs.ziem podni.ece- w .mieście bankilera Barreaos. Złoczyń-
Wilbelma I, który żyt jeszcze wówczas. Jeden z takich zagadlkowych wypad- nilu rozmowę z jakąś niewidoczną osobą. ca przebił mu pierś weneckim sztyle
Stary monarcha siedział w fotelu; po je- ków wy'damył się ostatnio w Montevi.-- Nap.różno całe jego oajbliższe otoczenie tem, który pozost.iwwił na m.ie~cu zbrod
go prawicy stał na1starszy syn :Fryde- deo, a uja.Wlllił.o go przeprowadzone do- starało się g·o uspokioić i WJPłynąć nań, ni. 
ryk, który wkrótce sam został cesarzem, chodrienie w sp:rawie nitz.em nilewmoty· by się położył do łó1.lka. Madros, jakgdy Następnego dnia izgłosiił się dlo politji 
a PO lewej wnuk, późniejszy Włlbelm li; W()Wanego mordu, 1popełrnonego na oso- by nie słys;i:ał słów doń kierowanych i pewien adwc-iltat i oświadczył, ~ wiikł.ział 
trzymał on małego synka, obecnie b. bi.e tam1ej'Szego banlkiera, Józefa Barre- spędził całą noc prawie bez ruchu w Io- wysikakująicego oknem z miesizlkanila 
kronprynca, na ręku. Pod fotografją wid- nos. telu. Czymfł on wÓWlazas wrażenie, jiak- bankiera morder.Ćę, który 'll!ciekł i znfild 
niał napis: czterej cesarze. • Pierw.s7#' ak·t teg-0 rzadkiego drama.; gdyby d'USiz.a jego pnz.ebywała w ~'a.kimś nął na ·tyłiach teatru ,,del Sol". 

Lavisse uwagi swe, na temat fotogra- tu rozegrał się przed 6 miesiią.oami w kół mym świecie, nie poZl!lawał aaii żony, Oprócz tego zemania i wenedkiego 
fji zaczął od tego, że iwątpit O możliwo- kiu rodrzirulem bardzo bogatego ipnzedsię- ani dzieci. sztyle·tu, spoczywającego na biurku lko-
~ci ziszczenia się napisu. Stan, W ja!\im biorcy i fabryk.a.n.ta konserw w Monte-. Sprowadzony nazajutrz rano lekarz mi.sariZa polj,tji, władze ś1edozie nie PS>sUla 
Niemcy wtedy sie znajdowały, wydawał video Leona Madro6. ObchocLził on właś zastał g~ wciąż siledzącego w fotelu, lea dały mdalego mego s2)azegółu tej za-
sie Lavisse'owi, jak i całej ziresztą Eu- n.ie w ot-0C2.en~1U rodizimy i 111ajibliiżis1zych już meprzylomne~. ~rudsię~iięte gadkowej zibroooi. 
ropie, nienaturalnym, a wobec tego przy- przyjaciół 51 room~cę swyich urodzim i przez leka~ śt'odBu po killlk_u g~dlz;inaclt W dwadtzieśde OZ1tery godtzi.ny od 
szłość tego pa6stwa wcale nie byfa tak po :zaikoń.azeniiu tego mo.ozysteg'O wie- d?prowadiz~ły go· do. ~łne.1 świadom?ś chwili ziamordowani.a bantki.en w gabir 
gładka i pewna, jakby to z owego napisu aroru udał się do swego gabinetu, by c1. Jednakże '!' ah~t US!tlam~ tego. dziw necie komi6arza zjawia' się młiody Mad
wynik~lo. przejr:zeć ik-0resip.ondencję, lladeszłą neg'O stian~, m-e mo . .gł on .s~b1·e o ~z~m. ros i zameldowiał Z!'OZIPaCl'ZJOny, że ojciec 

Rozrost Niemiec dokonał się zbyt wiecmmą poaz.tą. przypomrueć; te 1rdkanasae godzlJI., Jak je·go 04 ooegdaj mlllmął z domu i ni.ewi.a 
szybko - pisał Lavisse. Wszystko zale- domo, <:o się IZ mm stało. 
żało od kaprysu Prus. które z każdego 
dnia robiły wielką paradę wojskowa.. W Nagłe spojrzenie mfodegio człowieka 

tych warunkach Prusy ni.gdy nie zgodzą [~·iny n~·1~ar~l·1e1· n·1e~l[l~~ne 11~n'itwo i'w•1ata padło n.a leżąicy na bin.m11ru szity1et. się na rozibrojenie. Powstaje v;ięc stra· - - Zaklinam pana - zawołiał on w 
szliwe błędne koło: państwa utrzymują • najwyższiem wzibiur:zeniu - mwecli mi !Pan 
olbrzymie armje, bysie bronić przed woj so: wyijawd. całą prawdę! Czy ojciec mój po-

~i~d~j~ę~~eil:f!ća:~;,ojnę, ponieważ po- Kl•skl głodu BPldBmiB i wojnv domowa ruJnuJą llraj ~~~i:~!~ i:! ;;Jeft\~ i!: 
Niemcy - pi~ł dalej znakomiity bi- „ ' I nasza stai:ra rodzinna pe.nuątkal„ 

storyk - Powstały z wielkiej wojny ł ~ankln, w grudniu. dzinę wyżyWić. Jest te> OCZyWi~cie bar- Komisara: :z priZerażeniem sipojir.zał na 
wyraźnie dążą do nowej. Cała :Europa Do najbad>i nieszczęi;11y~li zL~:?t dzo trudne. To też rolnik chiński żyje mloici.eg-0 Madiros, który, o niicizem nie 
prowadzić będzie tę wielką walkę., gdyż na kuli zie;;1.;ki·.,;i zaliczy\; moi.na ~m:ab w najstraszliwych warunkach, jakie wiedrząc, wydał wJ.a&nego <>j1ca. 
przygotowuje się do mej. A gdy już do dzisiejszą republikę chi!'1ską. Olbrzymie gdziekolwiek ,są znane. Najzdo~dejsi ajenci wysła.nd rostali 
tego dojdzie powody i wymówki zawsze to państwo. r'>zci~gające się na prze- Wystarczy zatem, że przyjdzie jakaś natychmiast na posa:iUkilwania :za.gilniione
sic znajdą. Że jednak to wielkie więzie- strzeni 4 m!ljonów kilometrów kwadra- klęska, czy to we formie posuchy, czy ~Aabą'kanta. I już tego s,ame~o wie
nie wojskowe, jakiem są Prusy dzislej· towych, a liczące obecnie przeszło ~40 też wylewów i des.zezów, by mi]jony oz<>ra malezi-0ino go w jiakiej port01Wei 
sze wyleci w Powietrze Podczas tej bu· miljonów ludności, prześladowane Jest osób, żyjących r tak w nędzy, pozbawio spelunce. w kącie teg'() szynku siie<l'Jliał 
rzy, jest rzeczą pewną. najstraszliwszemi klęskami, jakie zna nych zostało najzupełniej możności do Mad.ros nad sl'lklaalką wima. Ubranie ł• 

A jakikolwiek będzie wynik ostatecz-, ludzkość. życia. Zapasów bowiem, ani oszczęd- go było podarte, w strzępach i błocie, 
ny tych strasznych zmagań; czy będą I t. ~k l!rzez os.t31tn!ch 18 lat toczyła się noś~i żadna prawie rodzina chf opska nie na twia.rzy ~o widniald. Jakieś nkwr· 
zwycięzcy i zwyciężeni czy też obie na z1em1ach chmsk1ch krwawa, brato- posiada. kiego rodza1u przemęczaue. Be'Zmyśltllle 
strony walczyć będą aż do zupełnego wy I bójcza wojna domo~a, k~óra niosła Zdawaćby sle może mogło, te chłop w prrzeskrze~ wbiity :wuok ~adawał ~u 
czerpania wzajemnego i przerwać walkę wszędzie ogrom~e Zllliszc~eme! oraz roz- chi.ński 111~e jest dość pracowity i po.zóc człow~eka . n1e uła1ąicego sobie 
będą zmuszone tylko wskutek tego wy- p~t~ła najst~aszh.wsze ~p1demJe, .pochla- że przy energiczniejszej pracy mógłby spcawy z w5zysitk1ego, co g~ otaca. 
czerpania - jedno jest rzeczą pewną, że maJą~e setki tysięcy ?f1~r l~dzkich. O- jednak powiększyć swój dobytek. - Tneba jerdnalk było użyć ciiły, ab~y 
będą wówezas zwyciężeni, którym trud- becme zaś, PO u~po.ko1em.u się walk, o- Tak jednak nie jest. ChiI1czyk jest naj- wprowaciiztć g<> d'o auf,a i !Pftewieźć do 
no będzie nanowo przyjść do siebie. Wi- raz po utwo~zenm Jednoht7go rz~u na- bardziej pracowitym rolnikiem na świe- lromilsarjabu. Oględziny wykazały na man 
nę tego poniesie ten system polityczny, rodąwego, niszczy terytonum Chm prze cie. Trzy razy do roku uprawia ziemię, kietach u kosuli 'świer!e ślady krwi. 
który rządził w Europie w ciągu trzech ra01'twa klęska głodu. wykorzystuje najmniejszą piędt roli i Przez dł.wgi czas nie moma było -zeń 
wieków. Klęska glodowa ujawnia się jednak każdą możliwość. Tylko doprawdy bar- wydobyć ani jedalie,go słlowia.: robił on 

Rzeczywistość aż nadto wyraźnie w ChLnach w całej swej potwornoś::i. dzo trudne warunki składają. się zatem wirażenie, jakgdyby nie rozu.mdał teg<>', o 
przyznała słuszność tym wywodom fran Ntie jest to pewien brak tylko niektó- na nędze. co go z.apytywant0. Dopiero nastęPllle·go. 
cuskiego historyka-proroka. Nauka fran- rych środków żywności, który niekiedy Jedyną nadzieją szerokich mas chiń- dnia l'ozipoczął odpowiadiać na pytania. 
cuska posiada jedną jeszcze postać takie- d~je się zau'Ya~yć na pewi:ych ter~~ach skich była do niedawna emigracja. Wo- Afoe naprómo prizwomma1110 mu o
go historyka; jest nim Quinet, który ~a ziem europe1~k1ch. '?" C~mach m1]J~ny bee ustawiicznego przyrostu ludności - wą SjpeLunilcę, w któ'l'ej g'O o:dlslXUlkano. Nie 
wiel,e lat przed' faktem przepowiedział os~b P?z~a~1o~ych 1est. J~kiegokolw1e~ rrnżdy kto mógł starał się wyjechać i o- mógł on siobie zua>ełinie pnzypomnieć 
zjednoczenie Niemiec, wojnę z Francją w pozyw1e~1a 1 nie ma a~1 srndków, am siedlić w innych skonach świata. - O- przeżyć ·o·stabniich dnii, a gdy mu pCYW'ie
r. 1870 i zjawienie sie Bismarka. moznośc1, .by sk~dkolwi.ek <;>trzy~ać po- hecnie jednak zarówno Ameryka, jak i dtziiano ,że ~est os.katiżony o zam01rdowa, 

m~ w na]prym1tywnie~sze1 ch~cbl'. fo~- Austraija, - dwa glówne tereny, dokąd nie banAciera Barrenos, omdiliał. Jedymy Edgar Wallace mi~; ?tan ten pocho<;Iz1 stąd, ze ziemi~ głównie kierowali się emigranci, zostały świadek w tej sprawie ów iadiwo~at poz
chmskae są i tak ubogie, 3: l~dność w na1 dla chińczyków zamknięte, tak. że nad- nał w nim ozłowieka, ootóry owej kry'ty

n1 roił s~dsdetło. lepszych n~v.:-et czas3:~h zy1e ~ .w~run- miar ludności daje się Chinom tern sił- cmej nocy uciekł przoez okm> z miesizlka 
Sławny. an.gi0J1ski autor pow~eści de· ka~h nedzmeJ~zych, mz na~ub.ozs1 miesz- niej obecnie we znaki. ni.a .zabitego. , 

tektywiicz.nyoh i lkry~imatnycih Edgar k~ncy w ~ko!icach europe1skich. ~koro Nowy rząd chiński stara się choćby Ni.e~śJiiiwy C%łoiwi-ek zos.tał prze-
W.allace, iktÓll'ego dochody li.'teradtie wy ~1.ęc przy1dzie klęska gtodC?~a Jest t~ cześciowo zlagodzlć obecna. klęskę. Or- wieziony n1a obseirwtatję do ps.ych5a~iryioz 
noszą pół midjona funitów szt~·rHngóiw ro JUZ doprawdy okres ~ez·~adzieJnY,, z któ_ ganizowana jest zatem pomoc dla naj- nej kil~incii. I tam mfalono, że przedsta
azn.ie, .został pa-zed paru dntiami po iru rego tylko pairdzo .niewielu zn~lezć mo bardzdej zagrożonych okolic, wobec te- wia on typowy przykład dW!Uoadborwoś
pierwsizy w tyciu wybrany na p1:7Jewod że rat~nek 1 ~cal~me. Prze~azna cześć g jednak, że głód obejmuje około 20 mil- ci i podczas łiakiego ataku ~dwo~ 
mcząego _„Jury" (taką nazwę noszą w ludnOCI .._ .0 ile me otrzy~UJe wsparć;;- jonów chłopów, wszelka pomoc jest tył- s~o ,,ja'' popełnił on to morderstwo 
.AngJji sędzi.owie pnyisięgli). ~k~zana Jest na straszliwa., powoi ą ko kToplą w olbrzymiem morzu nędzy. ,me oparte na żadnych pobudkach ani 

Gdy po ukończonej irozpra.wie piisarz smierć głodową. . . . . Ostatnio ·czynione są również starania OJ.aiterjalnych ani moo.-alnych. Pir.zeżyda 
ma.lazł się na lkoryta.rzu sądowym, zgło- Ch_Klęshka glodow0a tmte .Jesdt Je~nakze ~ dla silniejszego uprzemyslowienia posz- w tym stanie udtylają się zupełnie -0~d 
. "- · d . · k ś 1 .r.„-.-"-a dama a. za mac -nowa. s a mo op1ero um- ól h . „ h" k' h B ć ko •• • d ......;.....:. t · ta · zy1ia się on Ja ł e e5 ... D1UK. - t t h'. k' N k' . bli ł ż czeg nyc prow1oc11 c ms 1c . y 11w1a 'Om.,..,....., owarzysząoee1 s nowt .nor pytała, c:zy jesit on Edgarem 1Wafilace. Na wersy e c ms. t w an. mie 0 czy'. e może że ten krok okaże się dla J)rzysz- maLnemu. 
potakiu.ią:cy znak głową pisanza pani ta w ciągu ostatmch 2 tysięcy lat (a wiec ł ś . 'b d . • b . Sk · b p I' . h' . 
i'Zekła: „Więc to pan posłał mego męta jeszcze przed narodzeniem Chrystusa) 0 . ci ar zieJ .z a'Yi~ny. f 0h .• k~ M 0 ain.a 1Zle ps.yc. 1a~yamie1 ~eoni 
do wlozienia"? Gł. ośny pisarz o...J-wi~- przeszły Chiny 1828 najróżnorodniej- wtem powsta.me wie 1 przemys c 11:s · ackos · :zositał pnzyw11eZ11ony do Mpiroada 

-c 'UIJo'U ł szych okresów głodowych. Raz w tej, który d~ mo7noś.ć pracy szersz~m ~a~- d~a <>błąlkanych. dział, U: boleje nad tem, że mimowoU sta drugi raz w innej prowincji chińskiej wy stworu 1 odcllurme pewna. cz~sć rohu- •••••••••••• ••• 
się ,;:,::sn:~łfo~!a ~~~~~ oś- buchał głód, pochłaniając tysiące ofiar, ków do pracy fabr~c~nej, moze. to zła-
wl'ad-yła, :.;. mąz· i· ... 1· 1'es.t •J:inal·onym oraz sie1'"'c WS"'"dzie straszliwe znisz- godzi ogólną klęskę 1 pozw~lł Chmom na "'"' = ~ -.i- • "' ~ wypadek głodu drogą wymiany towaro-,.. .• „„.iicielem talenitlU Wallac'ea że ma od A czeme. · · · · · t · 'ć b' 
'"""' tb Głównym powodem teJ· klęski 1·est w. eJ z mnem1 pa.ns warm zapewm so 1e do Z w6\Zystikie jeg-0 powieści i że by Y dkl :t ś 
niezwykle uradowany, gdyby po powro przedewszystkiem niezmiernie silne sro 1 ~no c!. . _ 
cie :z więzienia -0br.zymał aulte>gmf swe· przeludnienie zdem w Chinach. I tak na W kazdym Jednak razie.fest to Je~z. 
go ulu:biooego tutora. jeden kilometr kwiadratowy ziemi przy- ~z~ ~uzyka bar~o .odległe1 przyszłosc1 

Ed1!ar Walilace , uozynił ·zadość zyczie- pada w Chinach przeszło 1000 mieszkań I meJede~. napewno Jesz<:ze ok!es głodo
niu tej pani ·i wiręczył jej swój podrpis ców. Ponadto zaś chlop chiński, ohar- wy P!ze1sć .~ęd~le musiał meszczęs~e 
dlla swego „kolegi'', tak bow:iem Ż'aTtcm czony bardzo liczną rodziną, ma najwy- P.rowmcje c~msk1~:, zanim myśl ta stame 
nazywa ziwyc~ajiruiie wszclldch p.r;:u::Ł~p- żej pocl uprawę ziemi od 1 do półtorej się rzeczyw1stośc1 •. 
ców. I i1:,;;·,( !.1 : z tego musi siebie oraz ro- Dr. fellk$ Karscb. 
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nocny pościg za złodziBIBDJi • 

Opruszlcl zosupol• 6c:l1łaJqc:um o~ 
. plaskiem. ,, · . 

Łódź, 6 grudnla. Jej łio'W m}'6a ·t>OUli za ieS prtr:y\ła-
P. Jadwiga SzajnoW1a, wc!hodU\;c <> go die~~"'·- tdo<ł!zi~b, ..... ~nucia wodd c 

dJz.iJnde 11-ej w n·ocy d\Q syipiale:U sposh:ze 'lP"" ~,,., ' 
gła, iż wszysitkie sizafy, majduj~ się w suad2@oinemi rizeczamiii, liooz mim\Q to ndie 

1- • ... _ł ł z.dolała ujść pogoni. Gd-y ki)g.a.jaJ<:Y •ów 
tym pOl.K.'C>jU .Z.OS:l4 y ogo oconie z meczy. n:aill się z ucieata:ąic:ymi, zło..t..11...:e -nę-
Na podł.odize widniały świeże §ia·dy męti ~ ~i ... rl' 

ikiich i kobiecych st6'p, co upewniło włas Iii inn tPi
1
asku w oczy ~ d.obkllirwiie iloh pob.i'" 

C:,c 1· , ,..1n.ę .,.,: ... , •. -1 •• . „,:1a, :"' 1--. .l-=ez· ·'-·.la .J._ li Na ~zęście właśni.a w .tę.J chwili nad 
• -..JJA. ... ~„lSl.UUl••• "' ~ \UP uv bileigli łll"Zeó pobi-ciaaci łrltór1zy ~ł p. 

lro111·aoa tuż pr.zed ~ej przybyciem. &.a.in~~ a. joej znagOłlly~h ~· .dod:z.ie-
Tak proszę pana w wieku 00 lat dwu- .Wybaegła więc ina podwórze alarmu- jami. Jedna ~e dodiziejek widząc polio. 

d!ziestu do trzydziestu moją 11'1adością by- - Co tio się s.tało Kasiu, z n1aszym Z>e- i9JC kiillku lokatorów. kllórrzy .prrzed bramą ję, n:uciła.-się do ucieicdd ł is.z~o skry-
ła p'iękina &i.ew.czyn.a; międJzy rokiem gar.em 7 Od wc:Z'Oraj p;r.zestał 1bić i dwlkuł· ndknęlł się na mę:kz)":Zlllę d. diwie kobie- ła się w cilemnośdach N>onyob; ~te4c 
trzydiiestym a iCZiłerdzńesitym zachwyca-I ka nie wys.kla.k1uje. ty z :wo~ami. ozeigo itd nie ~d:oł!aoo iei ui~ć. 
łe~ się obrazami, a dzi~ de5.zę się, gdy A t.o, proszę W!ielttttożny ipatnil, lkot sie· - To są ci złodzieje - bzyknęła p. iPoz.ostałi powędrowali do ikomiaatia 
mo1e bóle rołądko we c~o( trochę osła- &i w pokoju, tio pewmilkiem 11.ruku.ł!k.a go Sizaji!l'Owa i pierwsza rzuc:ta się na ucie- tu, On _, H~ Ha1thuber b'ył anym 
bną. się hoi. kających. włamyw.aC!ZleGl, wiieltok:roitni id kara
„„„~„„„„„„„„„„ ... „llll!„„„„„„„„„„„„ •• „„i„ma1m1„„„„„„„„ niym m rwyiprawy dodrz'iieósil<le, ona mi 

otrzeby Łodzi w cyfrach. 
Zamierzenia inwestycyjne samorządu na najbliższą przyszłość. 
Bruki łódzkie kosztem 170 mflj. zl. - Kanalizacja. - Budowa 
szpitala powszechnego. - Domy robotnicze. - Kiedy wybu-

dowany będzie gmach teatralny? . 
:j2pe~atnv DJV..,,iad „€xpressu·· • DJi.:e-presvdente1n dr. €. WfelfńsAi1n. 

Lódź, 6 grudnia. ry budżet obracał słe w granicach 17 mil rednictwem Banlu1 Komunalnego w Waz 
Przed kilku dniami donosiliśmy o tern, jonów złotych. szawie, Odnośmy Wltlioseik w ·tej sprawie 

- Józefa ~lakow$•ka była równi.tł 1)0-

toiwana w lkartote<:e poliicńnei. 
Wcz'ora6 lllnałeźili $ę pr.zeid e.tem. 
Hialith'l.l!bu został sikaz:any 11•a. S łat, t. 

jeigo pnzyjac!iółllta na 3 !a.ta CiięiJkieio wię 
zjecl,a, . I 

napad bandytów 
na cftafAę eaJ001ef!o. 

Ubleglef nocy do chaty 11Joweco, Aatoaluo 
f'tłuk~ w Dublach, POwlatu łasldeco, wt1r1uoto 
kUku bandytów uzbrolonych w rewolwenr. Ban· 
dycl pod 1rotbą śmierci zmuslll 1aJoweco, ltJ 
mu oddał całą posiadaną &otówkę w llo~cl 300 
złotych, poczem spakowali pościel I carderobo I 
zbiegli w nieznanym kleritnku. 

Pliszka wkrótce po nB11adzle zaalarmował PO• 
łlcfę. Zarządzony poścl1 dotychczas nie dal re-
zultatów. ·-

te ministerstwo spraw wewnętrznych - Jakie są zamierzenia magistratu W1Płynie jillŻ n.i.ed.ługo do ll"ady miejskiej 
unieważniło nadzwyczajne budżety in- na najbliższą przyszłość w dztedzinie in- Jedinoaześnie miag~:rat p01Waż:nie zasta· 
westycyjne Łodzi i Warszawy. Ponie- westycji? nawia ~ nad wynaliea;ieni!em odipowited: 
waż unieważnienie to postawiło pod po- _Dążyć będziemy oczYWiście do za· nU!ch fundw;a:6w o.a ~udowę szpitala po
ważnym znakiem zapytania zamierzenia kończenia budowy domów robotniczych, wsze~~ego ~ ł.~1 .. Jes.t to. sprawa pa 
inwestycyjne magistratu łódzkiego, które, jak wiadomo, wykończone już zo- ląc~: IIllle illlOZill~.JeJ ~d:ną llllJ~il'C\ tlrakto- 1000 sło4-•c;fi 
ZWTóciiiśmy się do wiceprezydenta dr. stały w stanie surowym. Część tych do- wac .'~~o kwest;j1 daua JIU'tr.7JeJISIZ~o . ~ •v 
Wlellńskiego, z prośbą o wyjaśnienie o- mów oddamy już do użytku w jesienie drug1e1 -ie<Lnak strony budowa tego &ZJJ>l· •a uj~ie linl'a111u«:ft 
hecnej sytuacji. roku przyszłego, resztę zaś nieco póź- ~a, ilcló:ry .zaw.ierać. ma diwa ·łysi.ąi~e łó- z6łróDJ. 

- Władze nadzorcze unieważniły, niej. Następnie zakończymy I serję ro- zek, po>ehłtonąć mus1 okQłio 3o m1ł1on6w We wczorajszym „Expressie" do110- . 
Jak wiadomo, budżety nadzwyczajne Ło· bót kanalizacyjnych, przyczem zazna- z&tych. slliśmy o krwawej wa!Ce i bandytaml 
cizi i Warszawy na rok 1928-29 - wyja- czyć muszę, że podczas gdy w latach po- - A jak wyg•ląda spriawa budowy kupca konstantynowskiego, Lajby Kol• 
śnia dr. Wieliński, - polecając jednocze- przednich wybudowano ogółem zaled- gmaohu teatraLnego? • nierza, który został postrzelony w 
śnie opracowanie nowych budżetów i wie 22 kilometry, to w samym tylko ro- - .Jest to ~hlean .Dle .mniej palący. swem mleszkaniu. Ranny walczy ie 
przedstawienie ich radzie miejskiej do ku bieżącym magistrat wybudował dal- Jiak w11>adomo, kwo.ta 3~ tysięcy Zł. ,zebra śmiercią w szpitalu. 
zatwierdzenia. Budżety te opracowane sze 17 kim. w ciągu roku bieżącego bud- nyoh z podatlku wJdow1s!lrowego d,oż<>na W dniu wczoraj&zym na miejsce na• 
były jeszcze przed decydującemi rozmo- tet robót kanalizacyjnych podniesiony .zosita~a w ballllku . . Według planów 1 kosz- padu zjechały "ładz:.? policyjne, spro
~ami w sprawie .Pożyczki ~agranicznej został do 8.400 tys. Razem zaś z opro- torysu ~owy ,1imach t~tralny kOSiZtowa-.: wadzając •fiSa · po!icyjnego „Lorda". \V 
1 dlatego r.oboty mwestycyme poczęto centowaniem pożyczki koszty robót 'ka- by mus:i.ał 6 1 p6ł milJIOIDĄ zł. przy kursie wyniku dlugotr \\ ałych, 1.mud11ych PO" 1 

prowadzić nie według skromnych zaso- nalizacyjnych przekroczyły w tym roku d~lara 5.18 •. Ponieważ .kti:m ;zdiotego w s2ukiwań policja przytrzyinała kiilća ~· 
bów z normalnych wpłYWóW, ale z roz· kwotę 9 miljonó,w złotych. ~ę&y~z.as11e ule.gł ·~iame, ~riz~em w sób. 
machem, do którego upoważniały po- ' . ~ IlliIUeJSzym stopI11111 IP'Odrozały miatier- Jak się dowiadujemy, komendant l'O-
czątkowo nadzieje na uzyskanie pożycz- Jeżeh chodzi 0 bruki, to w pl~rwszym J:ały budowlane, powsłała stąd różnica llcji powiato"-ri, komisarz NowaJ·, wy• 
ki zagranicznej. rzę~zie wyasfaltować chcemy sródmie- jest ba.rdzo mac.zna. W t>ej chwili budo· ztaczyt 1000 r,Joty;;h nagrody za wsk6" 
Ponieważ zarówno u nas jak i w War- ścle. W przyszłym sezonie wyasfalto· wia ·teatni według moiJch obliczeń kośzto umie sprawców napadu. 

szawle, realne prace nie
1 odpowiadały wać ~hcemy 20 kim. , . wać by musiała .conaf~j 15 mil'onów 

zamierzeniom które powstały już po u- Na.ewy~owainyoh tdtJC rw tym rok~ zł. Wy.d.atJkowame tak11ch sum z norma}. .Jlaałv •eon. 
chwaleniu budżetu, ministerstwo spraw było w Lodu 180 klm •• zabrukowano z.:a~ nych wpływ~ miejs~h jes.t ll'lZec.zą n·e Wcz<iraJ ~marła nagle Justyna Pttel. z111t• 
wewnętrznych poleciło ()J>racowanie no- z t~go w~· b, 28 k.lm. zwlas,roza na pery: do pomyslenia. Sytuac1ę mógłby tu ura- kata i>HY ulicy Wodnej u. Wezwane pcsote. 
wych budżetów inwestycyjnych, odpo- f~ch m1as~a (B_ałuty). G<lyby zab:ruko- tować jakiś specjalny podatek, kitóry'by 

1 

wJe nie stwierdziło przyczyny :i:sonu, Zwłoki 
władającym finansowym możliwościom 'Yac wszys1Jlue uJvoe. wedłiuig pro .. gramu ob by~ gwaz:aniają d1a ewentua1nej n1a ten cel zmarłej zabezpiecz~oo na mleJscu aż do ieJścl• 
samorządu. Nadzwyczajny budżet inwe lllK:Z<>ne<go ~a ~O łtat 1 ~ędinf.ć pr71l:.~:U pozyczlki.. ST, A, S. władz są~owo - połtcyjnych. 
stycyjny Łodzi w końcu tego miesiąca konse~acię 11• pnzeb!'ullrowaru.~ . llu:k .o- •••••••• 
przekazany zostanie radzie miejskiej do rych uli.i~ w ciągu t~ La.t &ieisięOJJU to 

uchwalenia. · ~~re$ ta k~to~by. musiała 170 ""Ddz1·anka pozna·' ... ła takso„ \VkQ . 
_ Jak będzie on wyglądał w szcze· mtljonów zł. Jest to ~edinak iSUlillJa w ooe li . . · 

gólach? onych naszych · w~ach popro~u za-
- Przedewszystkiem powiększona I w.ro~aN. . - . w któret zostowt•o . p„zez zapom.: 

zostanie w nim pozycja wydatków prze- . Nie mom·~ ~6wnne! pom11ll'ą.ć ~ teg~, niente Weksle. , 
znaczonych na kanalizację, roboty budo- ze w roku bie~ąic~ Mac.ma :iiliosć u!~c Łódź, 6 grudn1a. Nillcl j.ednoak do pism się nie ~ł.o•ił. 
wlane, I zabrukowanie 28 kim. ulic. Sta- otrrzym~ła ośwaetilenie ~lelCtcryczne. N.ie W ciecLzie1nych d'ziell1llliiikaoh W'.an.za Panit11a J K. była zrozpaczona, gdy.t nie 
W a mam, ~1·estety-pni;y sobJ.e odntoŚl11ych. VfY. W81kiich wkazo.ło się ntast~ll(iąice ogłosz,e· odnotował1a _}YJSiz.ystllóich 111umerów W'e!k_. 

flomr pr~-11-•. !Dcz.eń "' d!latego me. mogę iprrtytioc.zyc s;1 nie młOOej łodtziianilcii, !PalillilY J. K., cór.ki sH, 'które miała wTęcz)rc iz poliecein°1ij, · 0j.l 

Wozoral w fabryce Karola Szulca przy ułley 
Karola Jl zapaliła się i,'lrzedza. Potar przybrał 
"l>OwatnleJsze rozmiary, wobec cze11:0 nJezwło,z
nle wezwano strat potamą, która szybko ogień 
ugaslta. Stirąty nle.inaczne. Przyczyny pożaru 
nie ustalono, 

~-... słyich cyfr. Są one .J~ bardzo poka:t.ft przemys.11-0wca: ca jednemu .ze st'Ołec:znyich d<upcćtw. W 
ne. --. W sobotę pot0stawiłem w tak •<·w poniied1Jiiałek po południu, gidy jut Z!Uipeł 

. 'Wvrodnv sun. 
Wczoraj polłcJa pociągnęła do odp1lw)edzlal

no~cl kamei Stanisława Kukułskle:o, zamłesz

kałe10 przy ulicy WólczańskleJ 260, który w nie
ludzki s1>0sób znęcał się nad swym ojc<!m - sta
ruszldem. 

z TfAmu „ARARAT'\ 
Dziś o godz. 9.30 uroczysta premiera arcy

wesofego programu p. n. „Łatki" z udziałem 
calego zespołu, oraz nowych sit. Program ten 
pod katdym względem zapowiada sie nader 
interesująco. Jutro teatr nieczynny, 

- Szdrolnitcztrwo? ce pacaJkę .zawierającą weksle na eumę niie sitraciła inadizieję, źe odnajdlzie ~ę 
- W naj:blitszym ·czasie ·zacioąjgniemy 10.000 złotych. Uca;c:itwego 61Z-0fe!I'1a pro- i !2ldecydowała się Wlt'ócić dto Łodizii, prze 

na budowę nowych szk6ł pożyczkę w szę o zwirot weiksili iza wynagirodzieniem chodiząic uilfoą iM,am.zał1kowl5lką wśród ty 
lwQwslkim zakładzie ubezpWczeń za poś do admiiniist.rtaqji n.iniejsz~'O pisma. sią.ca faksówek, k~óre o tej porLe rre· 

j.eżidrbały tą uJliicą, po,zmała auJto w lktó-
rym w sob'Otę ipo:Zostaw:ił!a weble. 

„ 
„niewolnica. Demona'' 1 

to średniowieczna mistyka na tle współczesnej epoki 

wkrótce w Grand-Klnie. 
Wykonawcy: 

Wegener, Petrowicz, 

- Stań pani - !Zawołała d!o sz.ofe.ra, 
lot6ry jechał z z.nacroą szylJkpś r.~~ K:e.~ 
rowca mtrzymał tab&wdtę. 

Okazało się, iii: tpantt1ia J~ K. r.zeozywiś 
cie się nie omyliła. Szofeir pru:yzin·ał się 
n.atych~asit, Ż'e ma p:ac.zll<ę u siebie w do 
mu i ziażą-dał chcą<: się. Ujpewnić, crzy dizi. 
wczyna rlZeicz:ywiście była właścide!Ją, 
by mu Wl&'ka.7.fiba filość weksli. Panina l.K. 
podała mu właściwą !iJc?Jbę wobec o.zego 
srof.er odwiózł 1ją do sdebie i ltam 7JW1rócił 
iw cał!Ości paCIZlkę. Uradowania ~odizian.ka 
sowide wyn1ag.rodziił:a ~o za uczciwość. 

:"·:.··„.",~'"'- ·'· 

frU~.~A 
"f ' ' ,; '' I • • ~ I~ .... ..:' I .' 

ANIOŁ ULICY z .udz. 3anel -Gavno1 
I Charles Parrell 

Dziś - ceny mie ~sc zł . ł i 2.~ Dziś po raz ostatni! ~-· 



-··-
Nie widzieli się lut dawno. Przypadkowo 

tJ>Otkall się na ulicy Piotrkowskie!. 
- Stasiek, Jak się masz!- Nareszcie się spo.· 

b'kamy!_ 
- Władek, to ty?.„ Patrzcie-oo!... Jak ila

WDO ze~my się fut nie widzieli?-
- Staśku, chcłałbyś dzłslal zJdć ze mną ra-

zem kolację?.„ · 
• - Czemu nie?." Ow~em, z dziką radością!.„ 

"' - Doskonale!.„ W takim razie zaproś mule!.„ 

l 
• ! 

- ' 
I < 

__ • _J 

Starania Jarkowska 
znów w Łodzi. 

Wywiad ~Expressu" z ulubienicq 
~"~' todzi. 

Po raz pier1wszy od .szeregu lat p. Jar
kowska sprzeniewierzyła się ló4zkiemu 
teatrowi na dłuższy okres czasu ..• 

- Jakież tam działo siepani we Lwo-
wie? Tęskniła pani za Łodzią? 

. „. . .. , 
"--O - bardzo nawet, naturalnie! Ale 

nie powiem, żeby mój pobyt we Lwowie 
byl tak bard'Zo znów nieprzyjemny!.
Wcale a wcale! Ładne miasteczko -Mamusia wybiera się z Nlusledk11 na SJ>lcer. 

Obok nich przechodzi Jakaś niezwykłe gruba feJ
mośc!. Nlusleńka zachwycona tem nlecodzlennem 
zfawłsklem. zapybufe: 

- Mamusiu, czy to wszystko Jest ta pani?„„ 

** * Karolek obserwuje kawałek galarety, trzęsą-
ceJ się na talerzu I 1><>wlada: 

- Tatusiu, patrz Jakle to fest nerwowe... 
•• 

' ~· - Dzięki Bogu !„. - powiada Jakiś pasater, 
':ł'YsladaJący z tramwafu na przystanku. - Co za 
fcfsld- Pół godziny musiałem stać na Jednej no
dze!-

- W dodatku to była moja noga! - dodaJe 
drugi pasażer, również wysiadający z tramwaJu. 

Ku - Ku. 

'2WARTEK, 6 GRUDNIA. 
• 11,;>6 - 12.05 Sygnał czasu z Warsz. Obs.?r· 

wator1um Astronomicznego, Komunikat lotniczo
met.eorologiczny. 12,05 - 12,30 Odczyt org. sta
r11;n1ell? Min. W. R. i O. P. dla młodz, szk. p. t. 
H1stor1a nocy grudniowej. - Dr. St. Sumiński. 
12,30 - 1~.00 Transm. z Filh. Warsz. Konc. org. 
dla młodzieży szkolnej. 15,00 - 15,20 Komunika
ty: meteorologiczny, gospodarczy i nadprogram. 
1~.45 - ,tę.oo Komunikat Ligi Obrony Pow. i Po
w1etrzne1 i Przeciwgazowej. 16,00 - 16,55 Muzy· 
ka z płyt gramofonowych. Gramofon i płyty ze 
skł.adu B. Rudzkiego, Marszałkowska 87 i 146. 1. 
Grieg,. Kon.cert fortep!an?WY a-molJ część 1-sza, 
2-ga 1 3-cia w wykonaniu I. Friedmanna z fow. 
Londy11sk!ei orkiestry filharmonicznej: 2. Muzy. 
ka lekka 1 taneczna. 17,10 - 17,35 Wśród książek 
- Przegląd najnowszych wydawnictw - prof. 
Henryk Mościcki. 17,35 - 18.00 Transm. odczytu 
z Poznania. 18,00 - 19,00 Aud. liter. z Warsza
wy. 19,00 - 19,20 Rozmaitości. 19,30 - 19,55 Od
czyt p„ t. Hodowla bydła w Niemczech (dział 
Rolnictwo) - pro~. Jan Rotafiński. 19,56 - 2(1,00 
Sygnał czasu z Warsz. Obserwatorium Astrouo
micznego. 2(1.00 - 20,05 Odczyt z cyklu „Diieje 
muzyki" prof. Stan. Niewiadomski. 20,30 Koncert 
Ork. Pol. Pa11stwowej m. st. Warszawy (dyr. Ale
ksandra Sielskiego). W programie muzyka fran
cuska. W przerwie kom. Teatrów Miejskich. 
Część I. 1. A. F Boieldieu: Uwertura do op. Bia
ła Dama; 2. L. Delibes: Walc Pas de Fleurs, 3, G. 
Bizet: Fanta:ija z op. Poławiacze Pereł. Część Jl. 
4. G. Bizet: Suita Nr. 1 l'Arlesienne: a) Prelude, 
b) Minuetto, c) Adagietto, d Carillon; 5. A. Tho
mas: Antrakt z op. Mignon; 6. A. Rauski: Marsz 
Sambree Meuse. 22,20 - 22,05 Kom. lotni. mete
orologiczny. 22.05 - 22.20 Kom. PAT. 2.2,20 -
22,30 Komunikaty: policyjny, sportowy i nadpro
gram. 22,30 - 23,30 Tramm. muzyki lekkiej i tan 
z Sali Malinowej hotelu Bristol. Orkiestra A. 
Gold i J , Petersburski. 

Uwagę mawcrw sztuki zwraca ob"ecnle pfęba rze'źba w drzewie, wykonaP. w no - ładniejsze niż Łódź... Co tu kta
szkole snycer11kiej w miejscowości Warmbrun dla tamtejszego kościoła. mać„. I publiczność lwowska taka mi· 

la !.„ Siedziałam tam całe 2 i pól mte· 
siąca, przyjmowano mnie tal{ serdeoz-

CO P O D d Ź W i li O'• • nreWyJechałam z zapasem·:··-jaknaJiep-

1 
szych wrażeń i wspomnień... Do najmil-

W asne towary do urzędu Skarbowego szych należą dla aktorki,'~ naturalnie, 
na licytac1·ę w~pomn~enia o.public?ności, pr~yjmują· • „ ce1 gościa scenicznego serdecznie, a pod 

Charakterystycznv obrazek z ulicy Ogrodowe/. tym względem, naprawde, nie mog~ się 
.. • ł.6dź, 6 grudnia. · Do'Wliedizieliśmy się przy te.j oliazji· wie uskarża~„. . . 

•W dl!l.iu WQziOrajszym na ulicy Og:ro- 1Je ciekawych S1ZC1Zegół6w. - V(_ Jakich rolach widziano pamą \Ve 

d?wed pr:zec~<>dnile z.aobserwow.ali ory· Dawniej było tak - pm.yo1:wddl se-

1 

Lwowiv/ D . kuj · ·_-··„ru· -·'"-°· " · • M-
g11llaline zaawWto. · kwe,setrator, dokonywał 1ZaJęcia, zosta- •. " ~ię e.z~. s_ .~·1,1·~- ~: - · -w „ ~ 

Chiodmńlk,iem szło tTzech mę!uy~ z wiał dowód sekwestracji i wy.znaczył ~alnosci ~am J?ulsk1e1 · ~Sl!alat.fl .. Melę)_ 1 

olbinzymiemii pakami na pleoach, za ni- termmn uisz,c.zien.ia poda tiku, poczc-m, o Jeszcz~ kilku. mnycb.„ J ~':JS~ę się po
m.i jakiś pan z tooztką, a dalej ...- tłu.ro lu- ile w omacoonym termilnie płatn~k ni-el chwahć, że me zbywało _mi ną. powodze- . 
dzi, żywo komentujących jak!ii.9 niuwyk- wuozał oalemości, nasitępowała li<cyita· niu„. . . . . . • 
ły wypadek. tja w mi.esizkaniu płatnika. Ale n~lepsze były te lfc~m~._~ynedz1-

Pytamy p:rzechodiniów co . się stało. Tak było d·aWllliej. . . -J za kuhsami.. .. Lwowską. ,i.~-gb.1cz!1ość 
Opowiadają nam dziw,ac.zną historję: Dziś podobno system ści~a.nda podał - z~1as'Zcza p~me . --: . uwaz~. sobie .za 

C4 trz.ej mężcrzyźn.i., dźwłgający paki ków ule.gł zmianie. Sekwestrator przy· przy1emność i obowiązek t,r~ecznoścf 
- to clio&i i odwiedzać aktorów za ktili$atńi, nawh\· 

ojciec i dwaj syllO'Wie. oclrazu zabiera towar do urzędu skarbo- zywać ~ooiste stosunki." Pr~y tej oka· 
Pan. idący tza nmmi z teczką pod pachą wego. zji poznałam tylu miłych ludzi, zadzierż-
- to s·ekwesU-at.or, który odprowacLza O ~e w cią.g~ siedmiu dni towar nie z'?- gnęto się t~le miłY.ch znaJ<?in~ści„. 
ipłatnfilców zalegających z podatlkami. do ~a1e ~ykup1ony -;- wówczas n1astę.pu1e 1 "f'rzy teJ okaz1i utrwl3;hł Sl'Q równLeż 
oozędu skarbowego. A te paki _ to Jaicyt~qa ~ urz!"1z1e ~arb~wym. m~J przydo~ek lw~wski: :· „~ mała _ 

Ci ł:r7JeJ męrozyźru z UJLiicy Ogrodo- Wie pan - mkt tam maczeJ mme nie na· 
$sekwestrowane towary. wed to właśilliie <>fiary nowego systemu źywat, tylko: „gdzie jest ta mała", „kie-

Słowem - ponieważ płatinilk ni·e mhł ipie ściągania podatków. dy zobaCZYlJlY t~ małą'~ i t. d. Czy to nie 
inńędzy na wynajęcie doro.-hl<i, musi.al ~am Nk: dziwileg<>, że gawfodź Uliic:ma u- „szkandal" - nlówiąc z Iwo-wska? 
pnz;y p-omocy swych synów odnieść .z;1se- cizyn.ilia z inicli wiesołe wi.dow'Ro,„ .albo- Ano- trudne>„. Nie biorę im tego za. 
kwestrowany towar d:o urzędu ·skarbo- Wliem był to obra.z.eik b•arcfa.o. barcho cna. złe, że - nie ur~łam bardziej.„ °'-li 
we.go. rakiterystyOZ1t1y.„. (-). mi przecież tyle dow-Odów .sympatji.' .. 

Niech pan sobie wyobrazi, iakie prakty
czne są te panie lwowskie: na odiezd-

tłpl• agiądze, łub . rzucę granaty!'' nem otrzymałam wiele prezentów, ą1~ li l ........ zamiast kwiatów - n. p. clmstectki 
jedwabne i t. p. . . . 

-napisał' zbrodniarz na. kori€e, kió· Ale niedyskretni są„ci .. .lwowianie„. 
rq podoi' kasjerowi banku. Jedna z tamtejszych gazetogf~sna n.~p. 

• . • • • ankietę na temat: „Jaki typ tńężczyzńy 
Berlin, 6 grudaua. takim razte wytiadzę w pawietrze ~ły najbardziej podoba się Pan-i?" Otrzyma· 

Niezwykły wypadek zidarzył się wczo gmach przy pomocy r~znyc:h ~ranatow: . lam takie zapytanie i .ze wszystki~h 
raj w godziillach przedpołudmowych w G~y ~. prze~ytaniu t~ ~wykJe1 stron nagabywano mnię, żebym sie zde· 
Baniku Drezdeńskim w Alejach Frank- «~ kasJer spo~ał 0 8: 1111ema1omego, kia-ro-wa-la w tej sprawie 1.„ 
furokiich. o1"yg~aliny .S'z~tazysta ~g:nął ~ękioma _No i- co? '°'~ ._ ri 

Podozias na.jwtięks.zego ruchu do okieo d~ kie.szeru, 1akgdryby m11a.ł iZam4iar wy- _ Atti · · ·ś ·t : 'Ni od wf" 
ikakiasowe~ piodsz~dł iakiiś pan~ iktóry cia.gnJą~_b_o_~by.. "--.Jl.. .... -' , _ _,__ b działam w~Ies!kif~r°'cc{:toeich ~heh~ 
podslliilął kas1e.rowa pod oozy ikartlkę na· eWDI01;.2;eś.111e ~7IDWl<l'1 g~;:ouu, a Y d .1 , ., . 
st · · tir ś · · g<> wszyscy słyszehi: Zł „~ . , 
ępug~=tei: ~~mieślnikiem, kt6r cłzi~ • -; Jeżeli natychmiast nie otrzymam Raz wyjeżdżahśmy również na goś· 

1.? b--'· 'ł · J .Yli plemędzy rzucę te granaty! cinne występy do Przemyśla„. Jan pan 
iu ~om ~traci egzystenC)ę. eze na Kasje; próbował ·uspokoiić opryszka widzi - wrażeń różnych miafam sporo„. 
tychmiast nie otrzymam 8000 marek, w mówl : ' Jak powiedziałam ·- Lwó-w pozosta-

- ązaraz panu dam ~ pi~ią- wił na mniej tak najmilsze,-jak najlepsze 
dze.„ wrażeni e„. Mimo to bardzo chtęi1ie 

Wkt'ólce ukate ale: 

Poc::zem podszedł do kasy ogoiotrwa wracałem już do Łod.zi. do tej szare~. za:
łej, llVJelkomo w celu podjęcia żardanei su kopconej, ·błotnej, a -Jeclnak ~- SWQJskieJ 
my,w teg chw.illi jednak wykręcil sńę rap- Łodzi„. Stęskniłam . się:.je(inak: za łódz
boWlllie i tyilnym wyjściem wybieg! .na u· kim teatrem. za przyjaciółmi_ Lznajomy
lk:ę. ml, za publicznością łódzką .•. bo tu Jed· 

Bożyszcze kobiet 

Przepiękna 

Genjalna chinka zwana 
„Cudem Hollywood" 

oraz znakomity 

RAMON NOV ARRO 
JOAN CRAWFORD 
ANNA 1"1A y WONO 
ERNST TORRENCE 

w potężny "ramacie najnowszej produkcji 

„3•d lliloicl~~ 
opisują~ym walkę dwu braci o kobietę. 

WlłR6TCE 

SP Ełl· ID 

Inm Ull'\Zęd.n.icy tak samo ooieldi a; ban nak - "jestem jak w domu.„ ·' 
ku, intektóray zaś, oga.rutięoi panilc:a., u- - I nie sprzeniewierzy się -ttam pani 
kryli s'lę za szafami, pa.dC14ą<: 111a ~iemię. znowu? · · 

W ociległoś-ci łcfiliku kroków od banku - O nie.- W tym sezonie jui w k~ 
stał politj.an.t, który ikaSjer pcOOf.onno- dym razie napewno nie„. Przeciwnie -.. 
wał o wypadlku. „palę ' się" do pracy na łódżkiej sce11ie! 

Politj•ant udał się mtyohmia.st lecz Właśnie śpieszę na próbę do.· .~Sekretar-
było już za późno. · ki pana prezesa"„. . . : 

Niiem.a.jbmy, w~e, te groźby jego .__ Zatem - do mtlego-'wi'dienia na 

Policja wszczęfa dochodizen.i·e, lecz - Do miłego - rzuca nam·na POŻ<.'go 
nie odnoszą siku.tiku, uciekl I naibliższej premjerze - -panno Stefciu.„ 

dotychczas inie udało jej się wpaść na nanie sympatyczna, utalentowana art:v.
śtady zbrodnia.r.za. stka. · · 

TEATR MIEJSKL I TEATR POPULARNY • 
. .Pan Jowialski" w mistrzowsk!em wykona- · . --· 

nfu zesPołu artystów Teatru Narodowego z M. Jeszcze tylko dwa d&lli śwtęc!ć .. ~C,dzłe trlttm-
Cwlklińska, M. frenklem. L. Solskim. J. We- fy sukcesowa „Małka Szwarcenkopf", która -o
grzynem. T. frenklem (synem), J. Kumakowi- siągnęła niebywała liczbę przedsiaWiel\, a to 111. 
czem. Z •. Lindorfó"'.na i J;I. Mogiln!cka grany Jutro t. J. w płatek graną będzie ,Matka" wyJ(t 
będzie dZiś po raz drug[ i Jutro wieczorem po k d • . ct' 6- l „„, 
raz ostatni. owo wa razy, pierwsze o go z. e l>O vvi„ 

Pozostałe bilety przez cat„ diień w cu· drugie o 9 wieczorem, jako nieodwol:llnie ostat-
klernl Oost<imskiego." nie dwa widowiska. · · · · 



CASINO NDID 
Dramat purpurowych namiętności, · nienasyconych porywów zmysłów i białej dziewczęcej 
czystości. Romans mętczyzny o burzliwej' przeszłości z subtelną, niewinną arystokratką 

T .AJNV. K J 
• w roił IYłułowel aenlalny 

•:··1wa11 lloztuclll11 de.:::~zna LIL DAGOVER 
slon~czna AGllES PETERSEN 

N~ burzliw.em tle rewolucji lipcowej, w chaosie awantur erotycznych i intryg zazdrości pierwsz'a miłość uroczej markizy do człowieka 
· . który zamordował własną kochank~ - rozkwita najpiękniejszemi barwami ofiarności i poświc:ceń. , 

.O•ld•slr• pod kler. L. Kanio••· POCQICk o r..so lłP·· 

:~dzi:e .·: są 
' 

bajeczne skarby? 
%loio i sre6ro 

. . 
,_ . na duje mor•a. - :Jiie•nanu fos 

Przykul do siebie 
kochankę. 

Hrwawg epllod 
zazdroi€1~ · 120 miljardó111 . 

. " .Niejec:łnemu 'Z n.a. -~y czytał o oł- Oczywiście, dok1'adoe obli!C'.zenrie, ile nicbw.i.e ffbp. A gdzie są pozostałe 14 mil- S'kir.zypek paryski1 Heinryk Mangeon 
- ,~h bogactwach w ijakńemś d.zliele feż sz.lac.hemyoh kruszców Ludlzkość po- jardów złotych? s~.zelił, jak. d'Oniios~y. dlzie1_lll'k,i„ fi:anc:u> 
''· ~tC?f')'cznem,· 'i:irzychrodziło .nta myś.l py- siiiadiała, jesit nie.podob.ieństwem. Jedna· Uozeni statyisitycy odprowiadiają n;a to kie, do s'weJ 25--letaueJ IP1:2Y1~ciołkii, Mał-

taziie, oo też z ·temi •aribami się stało? kiow.oż ·.na IPOdstawiie rachtmlków d'ość pytanie w ten sp.osób: wasza str.a.ta kru- goczaty Da111bnay. P.ra~UDącei. ~ t~. sar 
-GdiJe" q baj~e· sllarby Krezusa, Sa- wiarygodnych moi.:na ustalić, że stan po szców (zużycie się, irozb.icie okrętów mym co. <>n z_akładlz.ie 1 zrani Ją, c1ężlko. 
lomou czy .tcyru.sa persJPeio? Gdzie siadan:iia lu~ośoi w ';Zakresie zł'oia i S're i t.p.) wynosi około 1 ii pół proc., dla ce- Nas~ępme . u.s1łował i0d~bra~ ~obie tyde 

· olbrąinie bogactwia Atylli? Co !ńę dllie bira w cz.asie od 2 tysięcy lat pMed Chry lów prrzemysłowych (nip. do wyrobu ze- ~Ją<: się pod wóz kol.erki podzJ.eGr 

iła u .stlui.ri,em, jak.i H>aoh Nadk zirabo- stysem, d do 1492 t., czyli dro d:krycia giarlców) zużywa &i ęokoło 1 proc. r-0CZ1I1e neg. 
wł wielkiemu moogołowi Lndiji? Gdz.ie Amery;kii, wyn<>81ił p~eszlo 77 miljardów go wydobycia sizlachbnych krusizców; spo' ś1..e1~o rbllł<>, !e ~~ °t •eszcie tkWi~ masy złota .i srebra któ- złotych. rą ZII"esz.tą część tr.zeha dodlaWllić co ro- m~:z.a się oro .w~ zaz eta.i. o 
re w ciągli tysiąideci lud.Żilrość wydoby- Na kongiresie mennimym,, który od· ku celem uzupełnienia, będącego w obie ~~hl, ztres.z~ą~r~1aoe.ió~a tczerze go 
•łe z kopa~ ózy rzek? był siię niedawno w Brwkseliii, przyjęto, gu zapasu nl(Joet. ~c aJąca, za Y me awa a powo-

, , ie zapasy dota i srebra, które luddtość Lecz wszysitko to są sprawy, dotyczą I w. . . 
· W1el1aa ,część tych .'Sbrl>ów ·~stała ~obyłla po odhyclu Ameryki d do na cie skarbów, z.na;duj.ących się w krajach, Ma~eon tnl!~ .!J>OIZWalał fej ~e 

w ten czy .Jnt?Y spos?b ~opa.na 1 uleg- szyoh dni, wynioszą okoJo 125 miljard6w zamiesa-Jciałych pr.zeiz ludniość clwześcii- wycho~ samą 1 cfilateg·o. oo 12:ałatwiał 
la UpoaulleDJU. DbhczaJą np., że ta~ złotych. A gdzile s·fę podziewają t-e ol- jańską. Nieporównanie trudniej dość, siprawUtllki., a g.dy wychodził! umykał 
ZWUl~ ~nety Ch~rona, które ~ecy ~ bmymie skarny t11·a ogólną sumę 200 anil- gdrzi.e tPOdzi·ały się ~rby na ziemiach Małgorzatę na kl~c.z w po'kogu. 
l'SymWl.D.le wkł,adaLi 211Dt8.l'łym do ust, tyl- jardów? pogańskiioeh; .a wynoszą one o\brrzymią Zazdrość S'W'Ofą Henryik M.ang.ooG 
ko ~~ ~6w:. !<o~ta~t.yp,a ~ Wielkiego Wilad-0mo- IJP., ~ St. Ziednoczooe i sumę przeszło 120 miljard6w złotych. posuwał do t'ego stopnia, że w .nocy przy 

: ~oęły 8. ~dow·łr~ów złotych. Europa PQSiadaj(\ około .40 ma':ldia.tidów w !Pewien e·kion10mńrla angiełiski utNy· ~wał iręce swej towa.rzyszilci. łańcuu-
. 'A jakie sbrby. kryją, do da jeszaae gro .zło.cle -i 32.:.miaja.rd:y w srehl'lze. Na Ame- muó~. że w samych tylko ~ach jes1. k1em d1> swyoh rąk. 

howee faraonów c:r:y też cesarzów chiń;; ryikę połudmfową,. AU1Stralię i cywditiizowa lm-umców w imoneita.clh i /klejnotach na su W pew.nych ohw.iJach skTzypelk do-
: . łllcich, &koro np. tołnierze Czang-tso-li.na ne kolon.je em-opejskie przypada tych mę prrz.eszłio 16 mfilijardów .złotych. W la- cho~ił do uowmienia, te iesit cho.rym 

Il gn>bowca ostatniej cesarzowej cltiń- slk.artbów .na stunę okofo 8 miJiard6w .zło- taoh 1852 do 1857 w Chiln1ach oraz pogra ne.rwoW10 i że swoją chorobliwą 12'.lazdiroł 
.ekiej pomafiłd zrabowiać skarby wartos- tych. OzyH na oały śwtiiat cywi!Lilzowany niemym pasie Ioddii zakopano .srebra na ci.ą zatruwa życiie sobie i Mał.g()rzade. 

, eł paruset ·mil}on6w złQtych. A prZJeoie okok> 80 miljard6w złotych, z kt6reJ to sumę CZlte!I'ech milljardów złotych. A iz Nie mog~ się jednak wyzlhyć teij manii 
.prócz teg.o mnóstw-Q zliota i srebra zato- isumy 26 m.illqaidów kun;uje w postaci tnO· o1Jbnymkh sum, kt6Te swego czasu wy- ;p1rześllaclow·czej, postanow.ilł wreS'zcie 
aęło podcus kat~tirof-.okretO'WY.ch i Je- net. Pozostałe 40 miijaroów ulokowano wędrowały z Egiiptu do AN.bij.i, nic do położyć kres tej męce pm;ez śmi.ęi-ć perzy 

. · ły .n.a do.ie ~. - w kos"Zoownościach, .ooozyn41aoh, budow- nas nie dosizło. jaciółllci. i swoją. 

62) 

„ - Prżedewszystkiem Garlicki skomuni-. konany, że Jeszcze dziś wieczorem będę 
::::.: ic>wat~ stę,0z·-Kraniczem i obaj-zaczęli ra- miał ten list w reku.„ 
· · ,bfć. n.ad„tem,. co· dalej czynić. - Pan? ... Dziś wieczi>rem?.„ W jaki 

„ - ·sprawa Je5f dla mnie Jasna- rzeki sposób?.„ 
ICranfcz„po wysłuchaniu Gatłl~kiego. - - Wolę panu narazie tego nte mó-

.' Zabłefski coś przed nami. ukrywa ... Ten wić.„ 
list. który przed chwtlą . otrzymał, mógł- ,_Ależ Ja chcę wiedzieć!... Chcę pa· 

· .. hl' nam·wlele wyjaśnić.„. nu pomóc.„ 
. -~- O to· właśńie. cltodzi .. .- _ odparł - Obawiam się, że gdy panu po-

-Oarlfctcł. . .__. 'ł{ Jaki sposób wydob~dzle- wf em, odciągnie mnie pan od tego za
my ten list?„. · Widziałem jak Zabielski miaru„. 
wlotył ~o do kleszen' .marynarki... - Czy zamierza pan uczynić coś nie-

.. -. .... ~ i~.Dlł~K· kle~zeni mt atir.nartki?.„d-ktpod- właścio~~~~ .•• Zgadł pan„. Jeżeli kra-
"""wyc ramcz os a .me s owa o ora. dzież można nazwać niewłaściwością„. 

·, - .Zaraź„. zaiaz.~. Poczcliaj pan„. Mam Jakto? Chce pan ukraść? U 
oewną koncepcję.~. - .„ ·•· -

kraść list?„. Ja na to nie pozwolę!„. 
- No, mów pall, słucham_. Ah W'd 1 Mó Ił - a„. 1 z pan~„ w em pa-
~ Wątpię, czy pan się zgodzi ze mną... nu... Kochany panle doktorze, pan zapo

~e mam wratenlc, że nie wolno się nam mina o. Jednej ważnej rzeczy„. Tu :cho
„. „ -ftl'd nlcżem zastanawia6.~. Cel uświęca dzl o los pańskiej córki... Czy pomyślał 

łiodkl..; < pan o tern-„. · · 
- Nie rozumiem pana„. Garlicki chciał coś powiedzieć, lecz 

1 »>·Zaraz panu wytłumaczę mój plan.~ zatrzymał się. Widać było, że nie mo-
. · · - Czy· pan naprawd~ · 111a jakieś na- że się zdecydować. · · 
' :··1z1eJe'?: .• ·' · · · · f - ·Ja wiem„. - rzekł' po chwili zła· 

,_ l'ławet coś więcej .•• ·Jestem prze- manym głosem . . ...:_Tu chodzi o moją cór 

kę.„ Dobrze.„ Co pan ma zamiar uczy
nić? .„ W jaki sposób chce pan wydobvć 
ten list? ... 

- Dokładnie Jeszcze nie w1em„. Mam 
Jednak pewien plan.„ Pan powiedział, że 
Zabielski włożył ten list do kieszeni ma
rynarki, czy tak?.„ 

-Tak„. 
..__ Otóż właśnie„. Dziś wleczor.em 

ma się odbyć przyjęcie u prezesa sądu.„ 
Dowiedziałem się o tern przypadkowo 
od jednego z woźnych sądu, gdy pyta
łem o pana, zdawało mi się bowiem, że 
pan jest w sądzie.„ Zabielski napewno 
będzie na tern przyjęciu, jednocześnie bo 
wiem ma się tam odbyć jakaś konferen
cyjka.„ 

- To bardzo piękne - prze:rwał mu 
Garlicki, ale cóż to ma wspólnego z Zo
sią i listem? „. 

- Chwileczkę cierpliwości, dokto
rze.„ Zaraz to pa.nu wytłumaczę„. Jak 
się panu zdaje, czy Zabielski pójdzie z 
wizytą do prezesa sądu w codziennym 
garnitUll'ze? „. 

- Przypuszczam, że nie„. Ale cóż z 
tego?„. 

- Zaraz, zaraz„. Skoro zmieni gar
nitur, aw ięc marynarka, w której leży 
list pozostanie w szafie.„ 

Garlicki spojrzał na Kranlcza zdumlo 
nym wzrokiem. 

- I pan?„. Pan wykradnie z szafy 
ten list? .•. 

- Tak Jest... Zresztą nie mówmy o 
tern... Zostaw pan tę sprawę, jui ja 
wszystko załatwię... Niech pana nic nie 
obchodzi.„ Tylko jedno musi mi pan bez 
względnie przyrzec.„ Nie powie pan o 
tem nikomu ani slowa„. Pan rozumie -
panu tak samo powinno zależeć na tern, 
by nikt się nie dowiedział o· .naszych ~za
miarach, jak mnie .• „ 

!!bt 

- Dobrze„. Dobrze„. - odparr Gar
licki. .__ Nie powiem.„ Tylko zastanów 
się pan nad tem co pan roói„. 

- Bądź pan spokojny! - odrzekł 
Kranicz. - A więc spotykamy się tu u 
pana w hotelu o godzinie pierwszej w 
nocy.„ Pll'zypuszczam, że do tego cza
su będę już gotów.„ A gdybym się spói 
nil, niech pan będzie spokoJny l proszę 
nie myśleć, że mi się coś' stało„. 

To rzekłszy Kranicz uścisnął ręko 
Garlickiemu i wyszedł z pokojlL 

KRADZIEŻ. 

Kranicz zatrzymał w halu hotelowym 
jednego z posługaczy, odciągnął go na 
stronę, wsunął mu do łapy pięciozłoto
wy banknot i począł go wypytyWać o 
dane, dotyczące Zabielskiego. 

Posługacz, olśniony tak sutym dat
kiem, gadał co mu ślina na język przFi" 
niosła. 

Po dziesięciominutowej rozmowie 
Kranicz miał już wszelkie potrzebne 
szczegóły. 

Zabielski był starym kawalerem. Mie
szkał sam w dwupokoiowem mieszka
niu na jednej z bocznych uliczek. Miesz
kania pilnowała tylko służąca, jakaś wiej 
ska dziewczyna. 

To mu wystarczyło. 
Z hotelu udał się pod wskazany a• 

dres, gdzie mieszkał Zabielski. Obejrzał 
dokładnie dom, wszedł na ' podwórze I 
przekonał się u dozorcy, . że posługacz 
hotelowy nie kłamał. : .. 

Była godzina 3-cia po połudnllL 
- Mam jeszcze czas„. .:_ pomyślał 

Kranlcz. - Przed szóstą nie wyjdzie ..• 
Wrócił do hotelu I położył się na ka~ 

napie. 
.. 

I m. c. n.l 
Po chwili zasrią.ł. -
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O sir eż. Ili ••• ..---> < ... - ..... 
Ninie1szym zawiadamiam Sz. publ., że złożyłem w-Sekcji Perfumeryjno-Kosmetycznej przy Związku Drogistów 5 weksli po 100 zł. 

w depo'iycie. Dowiedziałem się, że weksle te są puszczone w obieg, ponieważ urządziłem Tani Tydzień, który . j,est legalnie przeprowa
dzony przez Magistrat. Ostrzegam więc 'przed nabydem tyoh weksli, ponieważ sprawa ta skierowana będzie do Sądu. 

Uwaaa: Weksle te różnią się, od innych moich, gdyi mają tylko jedną pieczątkE; i podpis niebieskim atramentem 

PERFUMERJA S • . BUCHWAJC 
Lódź, Piotrkowska 22. I 

~----------------------;mKJ11•1illlal _________________________ , 
,„„ ..... „„„„ 
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Udłllo 1111 SIQ przedłużyć do 7 -go b. m. 

50°10 artykułów kosmetycznych 
'1111'0.ŚO. : .1fasdv kupujący otrzymuje gratis: 

TA.NI TY oz.1 Erł 
obnizylem od 15-30°!0 

1 li. orufł. wody kolońskiej 30HA•M •AR3A PARMA vls 11 vis i tub. pasty do zębów znanej ŚR'fatoDej firmy 'f?ftlorodonf 

Perfumerja S. BUCHW AJC, L6dź, Piotrkowska 22, Tel. 3143. .-._.,.. ___________ I ·. 

MIMOZA I 
Dzii I dni naste;pnych I I 

·i:i~~::n:: :.·~w •• Tul~czka · Kslainz TrubBckiBi" I Do powyższego obrazu zaangażowany 
został CHÓR ROSYJSKI. 

I Następny program; EMIL JANINGS I w NIEPOTRZEBNYM Cbł.OWIEKU. ·Dramat z łyda rosyjskiej arystokracji. W roli głównej: Mad1 Christians 

ZAWIADOMIENIE. 
Niniejszym mam zaszczyt zawiadomić Sz. Panie, it były 

pracownik firmy Hołodyniak · 

STANISt.AW 
przystąpił do spółki zakładu fryzjerskiego 

••••••• 5, •••· r,5.za.« · · 
Jednoc;i;eśnie wstąpiła tet do zakładu, tego długoletnia 

pracownica firmy Sznajder 

•·NELA. 

Osfrzeaa sle -----1 -1-· 
pp.. palaczy. że ukazały lłę w 1pnedaty lłcme 
łoścłowe naśladownictwa znanych patentowanych 

bezwar
gilz: 

,,DWUWATKI'' 
Celem uniknięcia, przy kupni• GILZ. 1di;o(łliwycb dla zdro
wia, fal~yfikatów, proslmy zwracad baczni\ uwagę na nasz" 
markę fabryczni\ „Sokół11 

Pabryka allz „Sok61!' Warszawa 
W. Kwaśniewski i F. Pacholca:7k, ul. Leszno Nr. 108. 
Skład w ł.odzi . ul. Sienkiewicza Nr. 50, tel. 23·39. 

l~łatJI l1łatJI n.iiu1Rint 
Outy o BR AZ o·' \.al ręcznie • ~:=1~-:i·:t~~1• 
wybór ff malowanych Choroby sk6me 

Reprodukcje krajowe I zagraniczne i weneryczn! elek· 

-~ 
LECZNICA 

leka.ny specjalistów I gabinet dentv
styczny przy Górnym RYnku 

Piotrkowska 294. tel. 22-89 
Ci>rz;v Przystanku tramw. pabJanic
kicl:IJ pr.z.yJtnuJe cborycłi w c4oro
bach wszystkich specjalności od a:. 
10 rano do 7-ej po poi. S~cze(l)ienie 
ospy, analb;f' (moczu. - karu, krwt, 

plwocin etc.) oPeratje, opatnmki. 

Porada 3 złote 
· ,Wizyty aa mieooie. 

Zablegt ł operacje od UIDOWY. Ka.piele 
świetlne. Naświetlania lampą kwar
cową Roentgen, CleJćtryż~c/a, Z~by 
SZtuQZ.De, korony zlttte. 11Iatynowe 

i mosty. 
W niedziele I świeta do ~- Z oo 11. 

f ab~yka Luster 
J. Huk!ińskf 
1:6di. Zachednł• ·22. 

poleca po cenacla 
naJnitszycb: 

Lqstra, trema tu"lety 
jasne, ciemne w ory· 
ginalnych ramach or11 • 
lustra Winj\Ce, Odna• 
wianie i pbprawianie 
luster & odesł11niem de 

domu. 
I~~~ Meble pojedyńcze i 

całkowite un"dzenfa 
nowocze1nycb stylów 

Sprzedał 1Ja rałt 
I za 11ot6wk„ 

Telefon 78-11. 

Dr. med. 

HiewiaU~i 
nA ·sezon ZIMOWY! 

Ele ganclde palta damslcie 'w włelkim wyborze I według 
naj nowszych fasonów poleca na spłaty mlesh;czn~ 

· I tygodniowe 

specJallsta cho- Magazyn Wykwintnej Konfekelł Damskie! 
rób skórnych z QLIKSMAH Główna 1. 

I wenerycznych • ' 

przeprowadził sle ~~~~~~~~~~ 
na ul. Andrzeja 5 Dr. 11\ed. 

~;:zi;:a ~!~z:.
0 

~OńUOl~Y 1· e~wa~ne Kl1· ng Br 
kalnia dla pań. 

Lekarz„oentysta 
JRKuB 

i inne, 1uknie trikotinowe i t. p. 
przyjmuje do reperacji. 

ut. 8-go ierpnla 78,-Ill piętro. 
Tanio, ho w prywatnem mieszkaniu 

Choroby wenerycz
ne, skórne i -wło
sów, Leczenie lam-

pą kwarcową. 

Andrzeja li! 1 
telefon 32-28. 

LUSTRA RAlllo....olll troterap1a. 
OfGZ .1 0111łlW8 ... Przyjinuja od 8-10 •dolftl 

- w firmie - i , od 5-8 wiecz. „ 
"· Przybycina. tó~l l\o~g~~~~~::1~j. 32 w nie.dz. od~ 10-12 Ogłoszenia Pio!~~o:r:~~) 79, akwizytorzy 

R~lfH~f R~ Godz. przyję~i od 
1.30-2.30. dl1l Pań 
od 6-8 dla Panów 
W niedziele i świę-

••••••••••••••••••• Doktor • · drobne. AL ~~~~~!!ki 22 :;!~!1da~~~~~;::;nd!ła!t::~~ ~~ 
111•1111• - Antyseptycznie 1preparowane wy- . ft ~ ANOIELSKIEOO udziela rutynowana od zaraz poszukiwani. Oferty sgb „K11:r" 

ta od 1-0-12. 

laureana Wołk
·omyfkl tel. 64-24, pisania i Uczenia na pensię i prowizję 

. · roby , gumowe, pr:zl!z lekarzy i fa· „ nauczycielka. Janina Mindeltortowa. fta rafy j !8 00fÓWkęd .o-ad_m_._._,R_e_pu_b_H_ki-". _____ _ 
• . chowoów wypróbowane, UZHlle , • Godz. zgloszed od z-4 i od 8-9 Kott- Zakład tapicerski moski'ewslc:iego 

~ za higjeni.czne ' i ńajnłezawod·ni•I [eu1elnlana 25 stantynowska nr. 32. m. 21. 30 l k I I ~ konserwatDTIU.ln 
sze środki ochronne. Wypróbo· • - B·ci Gabałów I ~· i f J[lOJ udziela lek PRfUR.WATVWY wane i polecane przez Urzl\d Telefon 26~87 „STENOORAP POLSKI" mieslęctnik Nawrot Nr, 8. •• i • 

„? ·- Zdrowia Publicznego przy Zakła Speclallsta cho ilustrowany, nrgan Instytutu Stenogra poleca '!' dużym . . CJI pJg::.owoejr.te• 
dzie Badad bakteriolog. serolo- rób skórnych, ficzneg-0 - Warszawa. Krucza. 26, 'WY l'iyboi:n na dogod-
gicznych we Wiedniu. Jed}'Jla wenefycznych. ucza'JS,~ego równlet llste>wn:le sten.o- nyc:h warunkach. W"cbodn1a 72m19 

m..-b doałarczaua wprosl z wł. fabrylci. Do nabycia we Leczenie lampą grafii najdoskonalej'\- w}'ehodzi, ;p61- otomany, ·tapczany. poszukiwany na l zespół przę.

1 
IJ • 

wazyatklch aptekaoh drogeriach i u optyków. kwarcową. rocznie dwa złote. Prospekty bezplat- kozetki. fotele. dzalnl zgrzebnej około 500 p t b '- I 
· Przyfmule od . godz nie. · Z8 li:rzeała, stoły, garni t · k o n:e ny „ 1z er ••.•••••••••••.....•••.••••.•••.•• „ 8-10. 12-2 i 4-8 turki. trema. łóika. me row w. I lub fryzferka • 

· d · ś · t 9 1 CDCESZ otrzymad posadę? Musisz u- oraz przyjmuje za· Ofeny sub. wPrzędzalniau do Republiki. gwara11cill· Kili11· 
Przeczyta)! rtaplazl Dr. med. . J;1:

1
e P~; :d.' "~5 kodc;zyć kursy fachowe koresponden-. inówienia. nkona- le:' g 151 

tnl I dd ł 1 k 1 c:yJne profesora Sekulowfc:za, Warsza- nie aoUdne [ . PUi!- InKASEnT s 
11

' o , 
Otrzy..,asz bezpła e f tnwkow··1tl 0 

ze n:1:.ocze a - wa, Żórawia Nr. 42. Kursy wYUczaJą ktualne. . p b bf k 
Wlelld Uulłrowany oeiuUk zawierafl\CJI ~ fi . Hstownle • bucbałterji, rachunkowości · , 

0iZ::st~!ty::w:1r~ 
wiele nieibędnych pnedmiotów w kat: c; r skórne we- kupieckiej, koręspondencji hanQ.lowej, zaglnl\ł . wyteł w 25. na stałe. 
dym domu. tako to: radio (aparaty 1 ° , 1 • Le"arz -dentysta sten-0gra1Jt. na.Wd. handtu, prawa, kall- czarne 1 szare 
iprzęł). gramofony, · płyty. maszyny do neryc,;ne pic.owe 1 • . grafii, pisania na maszynach, towaro- łaty. Odprowadzi~ energiczny do powafneJ !yd-0wsldeJ DO WYNAJĘCIA 
Hyc:ia. rowery, platery, zegarki, biż1tł•- KansłanlJDDISka tZ. f "Of"Wl[l znawstwa. angielskiego, francuskiego, za ryDagrodzeniem Instytucji dobroczynnej z odPowłed- 2 frontowe 
rl• l t. P•• które aprzedatemy na obsza- Tel. SS-S2 li · U. niemfecklego, pisownt oraz gnunatylti Waryńskiego M 14 niemi referenci ami natychmiast voszu- -
rze całej Rzeczypospolite! drog' kores- p„ 'mu'e od tO.-l • , polskiej. Po ukończeniu świadectwo. - gospodyni, k Of ,B Ch „ d ROkOf Q 
pondenCJłnll na warunkach niezwykle 0f~l Dl ń przyjmuje w

1 
plecz- Żądajcie prospektów. 30 Iwany. erty • · · U. o adm. 114' 

dogodnych • pa nicy pny u • lotr- pisma. 
' od_ 4 - S. k<lwsklej 29• SKLEP spo!yWe;zy d<l'hrze pros.pero~ 

Dom Towarowy M. Okóti, Dla 111ezamotnyc;h i;od11ie11nieoq godi, jąqy do s~edanla, ul. Abra.rnowsk!e-
Wars1:awa, Zielna 11, tel, n1-66. CENY LECZNJC. ' ' 2-7 wiecz, go (Oulbernatorska) ZQ. · . i 6 ----~-.· . I 

częściowo timeblo, 
wąne, Andrzela 4-3 

m. 13, wejście 
z ppdwóri:a na lewo 



Łódź-Poznań. 
!Truuna:t era • „"esarnq 

!Tr•vnastftq••. 
Jak się ·dowiadujemy, jedna .z najlep

szych w naszem mieście drużyn koszy
kowych „Tryumi" .zaproszono została 
na turniej do Poznania, zorganizowany 
przez zespól „Czarnej Trzynastki", mi
strza Polski. Drużyna łódzka rozegra 
z „Czarną Trzynastką„ dwa spotkania, 
przyczem będzie to doskonała okazja do 
zrewanżowania się łódzkiego zespołu za 
porażkę ooniesioną w Łoclżi w paździer
niku. 

Zaprawa zimowa 
.., HC. !Turustó01. 

.Jak się dowi.adu-Oemy zap.owie.dizi1ańa 
zapraw;a zimowa pił1k1ar.zy KJ. TUJry&tów 
o&ywać ,5,j1ę będ:ue ipoc.ząws·z;y od 1 sty
oz:nia w loikialu YMCA Ć'WJiczenia g<imna 
stycme tlI"Wać będą dwa miesiące i pro
wa.dzone będą prizez .mianego iinstrulkforia 
gimnastyki p. T ryppkę. . · 

Trzeci mecz li. T. s. li.-liarbarnła l\matorsfwo Arne Borga 
na neufra.lnem boisku• 

pod nialiłem zaputanła 
KaakumiesięOZJJla po·diróż naokioła świa 

u ta znanego pływlak·a s:zweidlzkiego Arme 
Niedzielna przegrana Ł. T. S. O. do uczestniczenia w barwach „PolónJi • BOtt",ga wyidała się Wt'e·&ocie podejirz.an"' 

„Garbarni" przekreśliła w zasadzie pro· Sinda figuruje w ewidencyjnych kslę- FINA.' , 
mocję białoczarnych do ligi, gdy w <lniu gach łódzkiego wydziału gier i dyscypli· · Międlzynu-odlowy Zwią.zeik Pływaciki 
wczorajszym sprawa przybrała naizu· ny jako gracz Burzy". rioziesŁał do ~ysitlkńloh pańs'tiw~ w kto· 

" ' rych Bo~ osta:t.n.io sta.rttioiwał, z.apyłlanie, pełniej inny obrót, który może mieć de- Jak się dalej dowiadujemy, klerownl· n:a ~allciich iw.arunkach ~diził się starto„ 
cydujące znaczenie dla LodzL ctwo ł. T. S. O. wysłało do P.Z.P.N·u w wać słyMy pływak. 

Jak się „Express" dowiaduje, w dniu Warszawie specjalnego delegap., który · za:maiezyć 1111aJ:eży, że B~ po sbarcie 
wczorajszym doniesiono kierownictwu przedstawi tam odnośne dowody, stwier wtra-z z .WetiSsmnelllerem 1 Rademache
L. T .S. O., że w barwach przemyskleJ·. dzające że w barwach Polonji'• iirał nie t1em w ~a,pondii udał się ·do Chi.n, skąd 

' · " ma zam1ax Wtt'az <Ze swą mbo.dą mallżioniką. 
„Polonji" był czynnym na pozycji prawe uprawniony Siuda. . zwiedzić Inidtje Ho:lenderslkie, HaW'ajia, 
go łącznika gracz „Burzy" pabjanickiej, Istnieje prawdopodobieństwo, te mecz Hon·oiłu1111, Austll"aiję ~ Południową Afry- · 
Siuda, odbywający obecnie swą powin- Polonia L. T. S. O. w Przemyślu zo- ikę., by. s~amt.ąd priZJY!~yć v~a ~genltynę. i 
ność wojskową w Przemyślu. Sprawa ta stanie zweryfikowany Jako valcover ~azy11ę do Półlno·~·eu Ameirylu. <?czy~ 

cie podlróż t·a ·będiz1e 011m-aszona łtJCIZmyllll! 
została z miejsca zbadana i ustalono, że dla łodzian. W takim wypadku doszło- ·startamii. Bo~a w odwiedzanych kiraiach. 
gracz Sinda nie otrzymał zwolnienia z by do trzeciej rozgrywki L. T. S. O. z 
„Burzy", a tem samem nie miał prawa „Garbarnią" na neutralnem boisku. Walne zebranie 

seftt;Ji ftotarsftiej L. :K. -,. 

Rewja łódzkich 
. , 

p1t}sc1arzy. • Walne zebranie sekcji kol.irskiej t:. 
K. S-u, które odbyło się w ubiegłym ty
godniu, obraro nowe kierownictwo sek· 
cji .kolarskiej, a mianowicie: Krach ulec 
- przewodniczący z urzędu, jako dele
gat zarządu, Joss, Wierucki, Urba?lo- ' 
Wlicz, Pfeirer, Grajwoda i Dyonizak. 

Artykuł specialnie napisany dla "Expre.ssu Wieczornego" 
przez misfr.za. pl~i~I, ollmpif.:zvka l'larJana Swifka 

z Parvaa. 
W.ielmoźn.y panie Redaktorze! Co do· mnie, powróc:illem do rodziny wania ich do . zaiwodów o mistrzostwo 
Zgodnie z przyrzeczeniem, kreślę po zamieszk.a&ej w Inowrocławiu. Wolny Polski (marzec 1929 r. - Katowice), 

niższe uwagi i sipostrzeżenia. z 'odbytego czas poświęcam na intensywne treningi, Kończąc, dziękuję Sz. Panu Redakto 
w łódzkim „Sokole" kursu bokserskiego. albowiem zawarłem kontrakt na szereg rowi za łaskaiwą gościnę na łamaich J* 

Prócz zawodników „Sok. oła" na kur- spotkań w kraju. Za kilka tygodni zawi- po!CZytnego pisma, zasyf~ . llo:r'.drowie
sie przebywali inni jeszcze, zawodnicy, tam znów na jakiś czas do Łodzi, gdzie nia i uścisk prawicy wszys~sportow
klubów łódzkich: „Unioau•' „Makkabi'" został.em zaprosz.ony przez kolegę Kwiat c:om Łodzi, zaś dla Piana uścisk dłoni. 
„I. K. Poznański" i ,,Sc.haib1er i Grchmaa kowskiego jako „sparring partnerl'' dla .MARJAJll śWITEK. 
w ~bach: Seidla., Gaiwillego, braci Sta· zawodników ,,Sokoła" celem przygoto-
Jów, Pawlaka i innych. Ogółem na kur„ 

Piłkarskie · mistrzostwo świata 

'~ 

Wiele w tem prawdy? 
!10010.żne sarnitv pod adre
.sena :nlosftala • L. :K. „.u. 

W jednem z pism warszawskich czy· 
tamy: 

,,Moskal, znany napastnik L.l(.S.·u 
(Lódź), miał zasilić szeregi stołeczne) 
,,Warszawianki". 

Warunki jednak postawione przez p. 
Mos'kaia były tego rodzaju, że „Warsza
wianka" nie mogła ich akceptować i mu
. siała zrezygnować z ściągnięcia łodzła· 
nłna". 

Ciekawe ... ! 

sie było około 50-ciu zawodników. Pier
wsze dni kursu przeznaiezone były wyłą 
cznie dla ZMVodn.ików ,~Sokoła", pozosta 
le, dla wszystkich zawodników miasta 
ł..odz.L Kurs prowadzony był wzorowo 
przez kolegę Tadeusza Kwiatkowskiego zostało osfatecnaie upro111ad~one"' qde. Mecz pływacki 
który jest dobrym t~etykiem, dałej Mistrzostwa piłkarskie świata zosta- Paryżu zdecydowano wysłać plęclooso- Polska_ Belgj·a 
pr.zezemnie, gdzie specjalny nacisk kład- ty ostatecznie wProwadzone na posie- bową komisję z prezesem FIFY, Rime-
łem nad wyrobieniem technicznem. dzeniu komitetu wykonawczego f.I.F.A. tern, celem skłonienia anglików do po- od6ędsie się 01 9"o•naniu. 

Materjał w Łodzi nd pięściarzy jest w Paryżu. Turniej ten, który obejmuje wrotu na łono FIFY. Dowiadujemy się, :że mecz pl)• 
piet'WSZorzędny, który przY pilnem tre- państwa zirzeszone w naczelnej magistra ~.~ wacld Polsika - Belgja iod!będlzie •1' w 
ningu może wybić się na czoło klasy mię turze pilkarstwa światowego, ma być re- Piłkarski turniej międzynarodowy siełJ)(lliu roku pr.zys.ziłego w Pomamiu w 
dzynarod<>w·ej. Tu wspomnę takie talen- kompensatą za skreślenie piłkarstwa z państw katolickich odbędzie się w roku czasie tirwan.i:a. Pows:zeclinej .Wystawy 
ty jak Seidel z nUn.lonu", Klimczak i programu Olimpjady. przyszłym w Budapeszcie z okazji kon- Krajowei. Dokładny temiiln niie iz.ositał ja 
~.eryniak z „Sokoła•' z którymi oso- Rozegrany on zostanie po raz pierw- gresu :Eucharystycznego, który odbędzie sooze ustalony. Mecz odbę.dizńie się praw 
biscre trenowałem. Są to zaW10dnicy szy w r. 1<130, a powtarzać się będz'ie co się w czerwcu. Wezmą w nim udział dopodohnie 11 łutb 25 siieil'fP'nia. 
piterw~zędnie wyrobie,ni technicznie, cztery Iata. Nagrodę, w postaci cennego mistrzowie: Węgier, ttolandji„ Włoci1 i Dłu1g>odySltam10we miiStrwstiwa Polski 
brak ich jest rytun.y, którą można nabyć „puharu światowego" ofiarowuje prezy- ttis~panji. Wobec powyższego, Per~nc- odlbędą się ooia 14 lipc:a rówinileż w Poiz 
jedynie przez częste spotJraniia. Z pozo. djum FIFY. · varosi, który wierzy w to, że i w roku ·naniu, :ziaś 21 Hpca rozegll'any "ZOsitani1e 
stał!ch zaiwodnikó"!.P~~ mi się bu Rozgrywki winny odbyć się między przyszłym będżie mistrzem Węgier, już tam, tll'ójmec.z pływ.teki Pozn:aó -- Pomo 
dzo. }rzon~k, Sadzu~~ 1 Kempa.~ ~,So.- 15 maja a 15 czerwca systemem puharo- teraz zapowiada, te nie wetmie udziału rze - śląsk. 
~·~ • bm~JJa s.~a~ow1e z ,,Makkab~ 1 G_a wym, o ile tó możliwe, w jednem pań- w puharze środko·wo • europejskim. 
wili .z „Umonu l ~-awla.k z ,„IKP. ', ,kł?· stwi.e. w razie gdyby do rozgrywek ~.*i Porażka mistrza 
rzy Jedn~ m~ą mt~DSJYWDte zabr~ się zglosilo się _więcej niż 32 państwa, mo· Pilkarskle mistrzostwa świata, puhar ~ 
do pracy ·1 ~e ~c swych n.erwow w żliwe jest przeprowadzenie eliminacji. O europejski (dla reprezentacyj), · puhar pine•f!one~01eeo SDJiata. 
w.a.ID:l b.ez~yteczm,e, . • wyborze przeciwników d~cyduje los. środkowo ·.europejski (dla mistrzostw), Nielada sensaają zaZ1I1-a.azyłto się o-

• 
8
} muszę wspollUlleć J~cze z, za- Wpisowe do turnieju wynosi 100 dola- puhar środkowo - europejski (dla amato- tWiarcie sezonu pi.nig-po111goiwego w Bude 

;:tr!=ch kg~ 'bKfuschge ! ~der' w rów, a w dochodach będą zainteresowa- rów) (Polska prezesuje), puhar slowiań- peszicie. Mi.sfa-,z św.i.ata w girze pojedyń
. . '. Y em csciem przez ne wszystkie państwa, biorące w nim u- ski, turniej państw katolickich, a poza ty- ozej Mechfowticz pokonany ro stał iprz:ez 
:dokrwi~c;or, zaą>~oszony prz~ . J7eze: dzial. Ostateczne zatwierdzenie owego mi turniejami spotkania międzypaństwo- 111.o•wą gwiazdę pi.n:g-:pongową. węgra 

ęg ~o Z~ą~k~ &k.~rsikiego 1 projektu nastąpi na kongresie FIFY któ- we, międzymiastowe i klubowe między· Sctha:badlos.za. 
patrona klubu pab1ai111cldego 1.Dl. Ryszar:. db d . . 8 . k ' M I 
da Kanenber<ła s k . • . . ka zy o ę zie się 1 maJa 1929 ro u w a- narodowe - czy to wszystko razem nie 

s• eąa ptęscia.rs d · Jd ś' 'd · · t 'I? T O ,,Kruschendera" uczynił na mnie bardzo rycie. e nocze me na pos1e zemu W JeS czasem za Wie e . u~ney .- empsey 
dodatnie wrażenie, Nie 1ma ta'lm dosko-
nałeg,o materjału na pięściar~, jak Wa· s·1 , I h , d . 111alc.:q po ra~ trzeci. 
~~~i~f!r!: ~:!i;::~:::~~ I il POSZCZBUO DYC sro O\VtS·k f sw;~dk n:or:.:!filc~ho~~!j:ięks~:~ 
n.ie, natomiast pod względem umiejętnoś 1 • ._ ._1 la p I d• „ 4 ariystę piięści, mimo dwu!kro.fu1e~ ·kl'lęsk:Ji, 
ci technicznych są znacznie słabsi. Przy P -ars- € W' O S«:e W'_e U59 OSaO• zadanej mu przez obeone.go milstriza św.iia 
należytym treningu i .za.Pl'!awie firzycznej ie.:zneJ fabeł•. ta Tumneya, mia spo·tkat 1Się z. nim poira,z; 
naco kierownictwo powinno zwrócić spe Tabela ligowa została ostatecznie I pod·zielonych przez dwa - stos. 2 I pół, wiśde słynny ma.na~e < 1 ex Riokat·ds, 
cjalną uwagę, staną się oni groźnymi ry· zamknięta ubiegłej niedzieli. W chao· Poznań 2 punkty, Warszawa: 3, 7 i 10-te wi.śd~ sł)'IIlllly mana.ger Tiex 'Rildkow<h;, 
walam.i łodzian. Trudno mi dzisiaj od- sie 210 zawodów mógł tu i ówdzie być miejsce, razem 20 punktówprzez 3 klu- k!tóry poświęcił nia o.rigia1t11ilzarcję meczu 
powiedzieć, która klasa jest wyższa: pa jakiś rys, jakaś nieprawJdtowość, nao- by daje 6.66 punkta; ~ląsk: 5, 12 i 14-te pnzeiszło pół mid~on:a dolaT-ów. Setnisacyj
bjanick.a czy łeż łódzka, gół jednak gry ligowe stanowiły gęste - razem 31 punkt. przez 3 kluby, t. j. ny ten mecz ma od:być &ię 15 czeriwca 

Ogólnie mówiąc 0 klasie bokserskiej sito, przez które „cedzi.ty się" wprost 10 ł 1/3; Lwów 6; 8 i 13 - razem 27 1929 r. w jednym iz ml.as11: Amerylki. oół-w Polsce, z,aznaczyć muszę, że tak znako oooiej. · · ' ' ,.. 
mity matel'ijał można . podnieść do wyso- drużyny, pnące się jaknajwyżej ku gó- przez 3 kluby, t. j. 9; Łódź: 9 i 11 - ra-
kiej klasy międzynarodowej tylko przez rze. Patrząc dziś na tę tabelę, widzi sie, zem 10 punktów; Toruń- 15 p. Turałi-szermierzem. 
częste urządzanie zaiwodów, bądź to klu jak sprawiedliwie usadowiły się w niej A wiec siła poszczególnych śrocb-
bowych czy to m.ię.Jz~klubn~ych ._ naj- poszczególne drużyny, mimo, iż o mi.ej- wisk piłkarskjich jest następująca: 1) Po Sekretarz pa'ftji faszystów, Turatł, 
ważniejsze _ mlędzynarodowyich. Kzad- scu zadecydował niekiedy setny ułam~k znań --- 2 punkty, 2) Kraków - 2 i pół „prawa ręka" Mussoliniego: zajmuje siQ 
ko w którym kraju bardzo usportowio- stosunku bramek. pkt., 3) Warszaw~. 6.66 pkt., 4) Lwów sportem również gorąco jak jego szef. 
nym można znaleźć taki materjał ludzki, Ciekawie przedstawie się stan posia· - 9 punkt., 5) Łódii - 10 punktów, 6) Turati jest jednym z lepsz:·ch szermie· 
·który jest wprost stworz.ony na bokse- dania posz·czególnych miast wedlu~ o- Sląsk - 10 i 1/3, 7) Toruń 15 punktów. rzy włoskich, a ostatnio 11 1J.-': 1 •.it on w 
rów, pierwsi!orz~dnej międzyn.M"odowej statecznej tabel:i, a mianowi.de: Kraków Czy stosunek ten utrzyma się w ro- meczu na fl oreb· !.P::in ·:~ 1 , : ,„ ·n:a 
klasy. 1-sze i 4-te miei~ce , razem 5 punktów, ku przyszłym hfłrdzn watoimy. hehti« ' .„ : · 

• 

• 



• 
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Amerykanki 
cl'lcq 6rat ud.sr:ial .., prru

sisluna rsqdsie Hoovera. 
New·York, 6 grudnia. 

Obywatelki amerykańskie prowadzą 
energiczną kampanię, celem przekonania 
Hoovera o konieczności wprowadzenia 
kobiety do jego przyszłego gabinetu. 
Hoover zawdzięcza, jak wiadomo, swe 
zwycięstwo glównie olbrzymiemu udzia
łowi kobiet w ostatnich wyborach. 

Amerykanki zwracają więc uwagę, 
te skoro były dość silne i zdolne do wy· 
brania Hoovera, zastugulą również na to, 
aby mieć swą reprezentantkę w nowym 
rządzie. Najpoważniejszą kandydatką do 
'tego zaszczytu jest Mrs. Mabel Malker 
Wilłebrandt. 

Lawiny w Tyrolu 
ll'sfrsvnaalv rucli AoleJon>u 

Wiedeń, 6 grudnia. \ 
W północnym Tyrolu wskutek s!l- I 

nych opadów śniegu, trwających już od 
niedzieli, pomiędzy stacjami Langen -
Dalaas spadła lawina, zasypując tor ko· 
lejowy na długości 50 mtr., a głębokości 
6 metrów. 

W pól godziny później druga lawina 
zasypała magazyn towarowy dworca w 
Langen. Sniegi wtargnęły do kancelarii 
stacyjnej. Wskutek ci<1głego obsuwania 
się lawin śnieżnych cały ruch kolejowy 
między stacjami St. Anton i Bludenz zo· 
stał wstrzymany. 

Prawdopodobnie stacja Langen zosta
nre zupełnie zasypana przez śniegi. Wła
dze poleciły opróż.ni,enie gmachów i za· 
budowań stacyjnych. 

Bratanek -króla 
szwedzkiego 

pośfu6łl córAę •• Arófa a•• 
6esiu~·· 
Nowy Jork, 6 grudnia. 

Dzienniki donoszą o największej sen· 
sacji towarzyskiej obecnego sezonu, a 
mianowicie o ślubie córki „króla azbe~ 
stu" panny :EsteUe Manville z bratan· 
kiem króla szwedzkie,go hr. Polke Ber
nadotte de Wisborg. Swiadkiem pana 
młodego był książę Gustaw Adolf, naj· 
starszy syn szwedzkiego następcy tronu. 

Po ślubie odbyto się przyjęcie, w któ· 
rem wzięło udziat 1.000 osób. Koszty 
uczty wyniosły 750.000 dolarów. M1oda 
para zamieszka w Sztokholmie. 

Wysadził dynamitem 
dom 

• AoclianAq i naafAq. 
Londyn, 6 grudnia. 

Donoszą z Aneroid (Saskatchewan), 
te pewien młodzieniec wysadzU w po
wietrze za pomocą dynamitu dom, w któ 
rym znajdowała się jego kochanka wraz 
z matką. Ta straszna zbrodnia powstała 
na podłożu zazdrości. 

~elefonislflo pod
słu~fiiDJoło · 

2osnao01u 'Waldemarasa. 
l(owno, 6 grudnia. 

Aresztowan-0 tu telefonistkę Sipowi
cz'ównę za podsłuchiwanie rozmów te
lefonicznych Waldemarasa. 

Podczas śledztwa Sipowiczówna ze
znała, że czyniła to na wyraźny rozkaz 
prezydenta Litwy kowieńskiej, Smeto
ny, a relacje zdawała osobiście pani 
Smetonowei. 

Ujawnienie tego niezwykłego faktu 
pogorszyło do reszty już i tak bardzo 
naprężone stosunki między Waldemara
sem i Smetoną. 

Jak wiadomo, prezydent Smetona 
zamierza usunąć Waldemarasa z rządu, 
jednakże pod wpływem swego otocze
nia pozostawia go w rządzie do czasu 
zakończenia sesji Ligi narodów w Luga
no. 

Hydroplan, który wzniósł sie w Rfo de Janeiro z 12 os<>bamł, W}'latuląc na 
spotkanie pionera lotnictwa. brazyłijcz yka Santos Dumont'a, zapałlł sle w po. 

wietrzu I spadł do wody. Wszyscy pasaterowie stracili tycie. 

r 

Król Je~zy w środku - z prawej strony: królOwa Mary, z Jewel: - ledy. 
naczka króla, - księżniczka Mary, Od lewej strony do prawej, kolejno: na. 
stępca tronu ks. )Vatil, drugi syn Henryk, książę Yorku I trzeci syn-ksfąte 

Jerzy. „ ... „„ ... „~~-==-···„„„„„„„„„„„„„„„. 

'Wulkan Vlllarica, którego wybuch spowodował straszne frzęslenle zletn~ 
w Chile. 

Nie skazujcie siebie samych ·na nędzę, 
wygnanie i - poniewierkę przez nieostrożne 
obchodzenie się z ogniem. 

....... ~~~~~~~~~~~~~~~~~~-~ 
Za WYda..-.-nfctwo „Republiki" sp. z ogr. odpo w. Władysław Polak. W drukarni „Republiki Sp. z ogr. odp„ Piotrkowska 49 I 64. 

I 

' I SANTOS DUMONT • . 
ploner totJJłctwa. 

r • . 

Na zaw<>dich lekkoatletycklch stud$. 
tów w Polo Alto (KalifornJa) ustaaowłł 

W. R. ~DMONDS 
nowy rekOrd w skoku wzwyt o tyczctt, 

, oslafając 4.31 mtr. · 

HR. COUDENHOV'E • KAL7ROI, 
twórca i załotyciel Unii PcłUeUl'Opel. 

skłeJ. 
Jak z depesz wiadomo - · J)C)wstaty pe>. 
ml~ załotycielem a kilkoma wybft. 
nym1 przywódcami tego ruchu w ostat.. 
nich dołach zatargi na tle fina-nsów sto. 
v:arzyszenia, co spOwodowało wysta• 

s>ienłe licznych Jednostek z Un)L 

· Dua&ru apfek. 
Dziś w nocy dyżurują apteki: N. §>s:i:tebi 

{Piotrkowska 225), M. Bartoszewskiego (P1otrko-

I wska 95), · M. Roz:enhluma ·(Cegielniana lZ), Gor• 
feina {Wschodnia 54), J. Koprowskiego (Nowo"' 
miejska 15) b • 

gedaktor odpow. Jan OrobelnJak. J 




